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odniesieniu Go państwa wywłaszczenia, ko. niach W a E w tej ka wła- 
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len'zacyi i germanizacyi. Natomiast wyra jenio aoada sA gg lak 4 H i rej 7 ia i 1 opóźnić pokój powszechny”. „Gdy sołdat nie- 
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go. Środki na tę polityke — więc na koloni- znawania. zamiarów waszych, coraz enetgi- |g równocześnie obwieszcza nam, że w całej kma ne y ód dów Kemiko 
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> udzielana po polsku tylko na najniższym |Jaśniła. Rząd szczerze podał swój program, |blicznych i w przyszłości osiedlać pragnie sk nei z central. a „e syj 
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szego, wobec czego i ja będę zupełnie szeze- 
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Bnych słowach, że wprawdzie ustawa o kolo- wyleczy rząd i jego zwolenników z niepo- |mmszą także Polacy. Jak rząd chce tę poli-| Stycznia. Niewątpliwie pod hasłem: „nie wy- 
nizacyi będzie utrzymana, ale rząd t dzie żądanych iluzyj”. tykę pogodzić z pojęciem o równouprawnie- 
popierał także osiedianie się na ziemi Pola-| Pos. Korfanty przeszedł po kolei t. zw. u-|niu obywateli, przepisanem w konstytucyi 
ków, „0 ile to nie będzie stało na prz” ko. |stępstwa rządu pruskiego. Stwierdził, że|państwa? A jak emutne świadectwo pano- 
dzie osadnietwu niemieckiemu*. Zas: „eże- zniesienie ustaw © wywłaszczeniu nie jest|wie wystawiacie tyn Niemcom, którzy o 
„nie to jest dosiateczne. Wiemy, co w ustach | ustępstwem, gdyż kompromitowała ona tyl | własnych siłach ciebie i rodzin swoich wu- 
ministra pruskiego oznaczać może owo „nie“! ko Prusy, a niemozyźnie żadnych usług nie trzymać nie mogą. Jak ei jałmużmicy pań- 
przeszkadzanie*, |oddawała. Prusy twierdziły nią jedynie, że|stwa nie wstydzą się widząc biednego 
Zapowiedź tę dalszej eksterminacyi na-  uprawiały bolszewizm urzędowy wówczas, |chłopa polskiego i przypominając sobie, że 
zwał Dr Drews bez wahania „rewizyą poli- gdy jeszcze o rezolucyi rosyjskiej się nie| z krwawicy tego biedaka zanoszomej do skar- 
4yki polskiej“ użył na jej określenie sto- śniło. Prusy rzuciły się na własność prywa- | bu państwa, oni prowadzą wygodny żywot. 
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wozić zboża!“ idą bolszewicy zwycięsko 
przeciw twórcom brzeskiego „pokoju“. Wła- 
śnie nadeszła wiadomość o aresztowaniu re- 
sztek Rady! centralnej w Kijowie. Zaś de- 
legaci brzescy znaleźli przytułek w Berlinie 
i w Wiedniu... 

, Równocześnie berlińska „Germamia* do- 
nosi: „Od pewnego wielkiego posiadacza 
ziemskiego, który właśnie tylko co z Ukrai. 
ny przez Warszawę przybył do Berlina, do- 
wiadujemy się, że bolszewicy, znajdujący 
: Hieeinioy sapasy tkboże WMornzý 0- 
gniem, zaś wiedeński korespondent „Germa- 
nii“ donosi: „Wskutek walk pomiędzy woj- 
skami rumuńskiemi a wojskami bolszewi- 
ckiemi w południowej Besarabii ogromna 
część zmajdujących się tam na składzie w 
portach maddunajskich, oraz ma stacyach 
kolejowych zapasów zboża, przeznaczonych 


godzenia stwa |byTo'f rząd, zmosząc to horrendum, uczymił | dresem narodu polskiego, że jeżeli w apołe- 
| w kwestyi polskiej stanowią próbę, którą sobie tylko największą przysługę. " |ezeństwie naszem nie znajdzie się większość 
- jedynie wówczas uwieńczy skutek pomyślny | Co do ulg.kolonizacyjnych, zaznaczył pos. |ugodowa,, któraby na podstawie nowego 
jeżeli Polacy czuć się będą członkami nie- Korfanty, że dopóty nie może brć mowy o|programu rządowego zawarła ugode z rzą- 
|  tykalneco państwa pruskiego. Jeśli, wbrew zgodzie między rządem, a Polakami, dopó- | dem, rząd wyciągnie z tego należyte wnio- 
_ przewidywaniom, rozwój będzie inny, to, ki Polacy nie uzyskają zupełnej wolności o- |ski, będzie uważał, że-ma ręce rozwiązane i 
rząd państwowy zastrzedz sobie musi dal- siediania się tam, gdzie im się podoba. „Prze- użyje wszelkich środków przeciwko nam. 


„E20 decyzye”, | cież — zaznaczył — my jesteśmy tu u siebie, Panie ministrze, nie lękamy się tych gróżb!|dla wyżywienia znajdującej się tam armii, 
o Wszystkie pisma pozuańskie, nawet naj-|w domu, my jesteśmy autochtonami na teji Naród nasz w przeszłości swej zniósł takie | oraz dla zaprowiantowania Rumunii, została 
bardziej zaancażowane w dopatiywaniu sie|ziemi, a-Niemcy są przybyszami“. | katusze i takie męczarnie w obronie swych | spalona, ałbo w inny sposób uległa zniszeze- 


u rządn chęci porozumienia z Polakami, 
siwierdzają obecnie, iż system antypolski 
znałazł w ustach Dra Drewsa nieugięte po- 


W kwestyi nauczania religii na najniż- |jdeałów narodowych, jak żaden inny naród. ! niu“, 
szym stopniu szkół ludowych po polsku. to Mimo to nie przestał być tem, czem jest, | 


stan taki już przed wojną prawie był regułą, narodem polskim, świadomym swych celów 


i twierdzenie Śwy ch dotychczasowych dróg. | więc za ulgę uważać go niepodobna. Czemuļi swego przeznaczenia, I my tych gróżb się Surogat rady“ 
Nawet „Kraj“ i „Gazeta Narodowa“, orga- |jednak rząd nie stosuje tego systemu także |nie lękamy, bo wiemy, że nasza sprawa po- ża > 
ny szukające najdrobniejszych śladów „u- | wobec ludności polskiej na Śląsku górnym, | lega na sprawiedliwości, ho czujemy się czę- Lwów, 18 lutego. 


|| godowości* w systemie pruskim, aby je odzie liczba Polaków dochodzi miliona i|Ścia wielkiego narodu polskiego". Pod wpływem niewielu ambitnyeh ieg 
' podnostć i wyciągać wnioski — nawe te pi- dwustu iii A ulgę pruską zilustrował| Oto główna myśl wywodów mowcy pol-|stek i ck E „4 E ZIE 
Ba przyznają obecnie, że nie nie zmieniło. pos. Korianty przypomnieniem, że „nawet |skiego. Wypowiedział on to, co myślą Pola- |etra dla Galicyi. dr. Twardowskiego, mząd 
ję l nic zmiany na przyszłość nie zapo- zbrodniczy carowie rosyjscy nie ośmielili się| cy w Wielkopolsce, ale i to, eo myślą wszy- | wprowadził w życie swój dziwaczny projekt; 
wiada. i = - „| podnieść ręki na naukę religii w języku pol-|scy Polacy o swych rodakach pod uciskiem | „surogat“ autonomicznej rady miejskiej jest 
Odpowiedź ze stromy polskiej musiała też skim. Za najokrutniejszych rządów rosYj-| pruskim. A okazya, z jakiej przemawiał, jest, już faktem dokonanym. Dotad jak wiadomo. 
b surowo. Imieniem Koła polskiego w skich w Królestwie, religii uczono w języku dowodem, że junkrzy í rząd pruski niczęgo od czasu ponownego zajęcia "Lwowa rządy 
ejmie pruskim przemawiał po Drze Drey- „ojczystym. się w tej wojnie nie nauczyli. Trzeba. czekać, | sprawował komisarz rządowy dr. Rutowski, 
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` „zależność „Pana Tadeusza“ ed dziela Łuka- | niosących szopkę z lalkami, popisujących się dach końskich i uprzeżach i i 
Z literatur y. ke Oo osie, j gui AW w tym kde skąpi edi kunsztem poruszania EF im które fe p: 
SĘ ! RR celu, między innymi dowodami zamieszcza | kukie kądźe, jeśli nie z naocznego zży- |źniejsze lata ezuiby koło siebi i 
Metoda proi. Windakiewicza. następujący: „0 jase łkach* podaje Gołę-tcia się z jasełkami zapamiętał Miokiowicz GHANA w Nowej a nie w Baryt ię 
3 , | biowski krótką wiadomość, że był zwyczaj ów schematyczny ruch lalek, do którego i-|a. które filologowi wydaja, się dostępne je- 
Dwa już na tem miejscu pojawiły się arty- ruchome pokazywać jasełka... u XX. Kapu- stotnie podobne bywają spętane nieśmiałe jdynie via biblioteka, i literatura nak 
kuiy, omawiające książkę prof. Windakiewi- cyńów, Ieformatów, Bernardynów.. wyo- ruchy młodych dziewcząt (suwała się jak 0-| Nowa książka o „Panu Tadeuszu“ OZO- 
cza: „Prolegomena“ do „Pana Tadeusza“. | brażały Narodzenie Pańskie, Trzech Króli. sóbki jasełkowe)? — Jeśli zaś musimy od- jstanie niestety świadettwem, że rada być 
w artykułach tych staraliśmy się wydobyć | Do słów Gołębiowskiego można dołączyć rzucić przypuszczenie o wpływie Gołę-|iak świetnym uczonym. jakim jest rof 
Da jaw wszystko, eo stanowi siłę książki | wspomnienie Naruszewicza w żę biowskiego czy Naruszewicza na ten trój- Windakiewicz, a nie zdawać sobie cziki 
oz o waltce->ottyzmie), dążyliśmy też Do rękodzjej też dziwnej panna jest ochoty |wiewsz „Pana Tadeusza”, to po co wogóle:sprawy z motorów twórczych i „techniki 
pac” e do postawienia pracy prof. Winda | Najpiekniejsze jasełka jej to są robotą, przytoczono owo zestawienie? By udowo- |nalehnienia" ć 
iewiczą w świetle takiego szacunku, "jaki Czego mnichów piętnastu za miesiąc nie zrobi, | dnić, że Mickiewicz był takim samym do- soby twórcze, Prof. Windakiewie 


zawsze i we wszelkim wypadk należy się u-i Ona j ień ws: bk i f i j | i 
A ? u A jedna za tydzień wszystko przysposobi. brym etnogratem. jak zawodowy badasz 0-; zytelnika przypusz 
czonemu tej miiry. I vlko bowiem barba- J Bi przysp . > I > i Czy nika przypus 


. 1 : suwała się raczej znawstwo, polegające na tem, że się wie, co|skie, ag 


ax „Prolegomena“, nie możemy nie zauwa- 


S E M s 3 ng jednym i tym samym stoją stopniu erudycyi tepuje każd . ; 
bie jakiś pierwiastek szkoly kulturalnej, | Przesuwają w jasełkach ukryte chłopięta. Į} A M Ją_Stopr yeyi. | przystępuje każdy uczony, a ponieważ dla 
której filotodzy, gnalinujący pocie A Niestety, trzy czwarte badań, zawartych |prac naukowych ma najwyższy szacunek, | 


się przeczyta dwieście. kilkadziesiat Stron móż 
E pracy prof. Windakiewicza, dochodzi się do: wał 
į przóśonania, że Mickiewicz musiał być ki 5 Wd: AA 
jA i yć tępą skiego, by się dowied ER ? 
pdnostką. Niestety, takie wrażenie powstaje | oLzobie AWIEGIE GE dn RZ 
R w nas nieodpornie, © ile chcemy uledz cząro- 
wi erudycyi prof. Windakiewicza. Nie chcę 
Po „gołosłownym. Pozwolę sobie przytoczyć 
da A niejszych 1 znamienmiejszych przy- ków 
Oto np. chce : O „Igo chalupy, od chałupy do karczmy, prze- tach wiejskich! o lasach i puszczach, o kon-|te na przeczuciu, domniemaniu. sadzie noe. 
P. chce prof, Windakiewicz wykazać | b i tuszach i czamarach. o grach w karty, © rzą-ityckim. Ale „Pan Tadeusz“ ae ae a 
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, jeśli tak można określić epo-| 
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inie, by wreszcie rozpisano wybory, rząd od- 
|powiedział odmownie, ale mianowai tym 
|ezłonków rady przybocznej, ilu liczyła re” 
wiązana rada, to jest stu, i dał temu eiah: 
itaką kompetepcyę, jaką miała rada autono- 
miczna. 

| Dotad przy wyborach do rady miejskiej 
l we Lwowie nie było nigdy walki narodowo- 
iściowej. Rusini w liczbie około 9 proe. nie 
| mogli przedsięwziąć takiej walki, a jeśli zan- 
Ilazł się w radzie jeden lub drugi Rusin. to 
nie dlatego, że był Rusinem, alo mimo tego. 
IZadna chociażby niewiedzieć jak przykre- 
|jona ordynacya wyborcza nie moglaby tych 
stosunków zmienić, Ani wybór dzielnicami, 
ani powszechne głosowanie nie dałoby dw- 
sinom ani jednego mandatu. Ale da! im rzą! 
od razu sześć mandatów. Nie chodzi o te 
6 ruskich głosów; ale o zasadę. Pó tej nomi- 
nacyi Rusini żądać będą już zawsze porę- 
czenia im reprezentacyi chociażby jaką kar- 
kołomną sztuką wyborczą, A dalej: Lwów 
ma podstawie ustawy jest miastem jednoje- 
zycznem. Tak w radzie jak w magistracie 
dopuszczony jest wyłącznie język polski. Nie 
ulega wątpliwości, że z chwilą wprowadzenia 
z łaski rządu Rusinów do rady rozpocznie 
się walka o język. Bywali zawsze w radzie 
Rusini, ale z wolnej woli polskich wyhor- 
ców, więc bynajmniej nie jako reprezentan- 
ci jakiej narodowej grupy, tylko jako va- 
służeni obywatele miasta. Nie wnosili więe 
|do rady swarów narodowościowych. Radni 
powołani przez rząd wyraźnie już- jako Ru- 
siniagachowywać się będą niewątpliwie ina- 
czej. 

Gdyby między Polakami a Rusinami do- 
szło do porozumienia na szerokiej podstawie, 
z pewnością słusznem byłoby -— zdanier, 
mojem — aby Polacy dobrowolnie zrezy- 
gmowali z liczebnej przewagi i przyznali Ru- 
sinom chociażby nawet większąWiczbę man- 
datów. Ale do tego potrzeba jasnego paktu 
1 obustronnych uśiępsiw. Dziś rząd ponad 
głowy ludności polskiej sztucznie tworzy 
ruską reprezentacyę, więc organizuje w T2- 
dzie walkę narodowościową. Na razie skutok 
tego taki, że główny organ prasowy m-ki 
w obszernym artykule żali się na nową 
i krzywde“ i domaga się od rządu dwudzie- 
siu mandatów, jak gdyby rząd miał raz na 
zawsze prawo mianowania radnych. Kawa 
więc rząd zadowoli? 

Nominacya komisarza rządowego | rady 
przybocznej nie jest małużyciem. Takie in- 
terregna bywały i w czasie pokoju w róż- 
nych miastach. Nawet Wiedeń był przez po- 
wien czas pod komisarskim zarządem. Dziś 
jednak rząd mianując stu radnych i dajac 
im takąsamą komjetencyę, jak radnym z 
wyboru, powołał do życia instytucye wbrew 
ustawie. O tem eapomniały widocznie ambi- 
tne jednostki, którym chodziło przede- 
wszystkiem o zaspokojenie własnej ambicyi. 
Tak się nie spowoduje zgody narodowej. 
Ludność chętnie pogodziłaby się z reprezen- 
tacyą ruską w radzie lwowskiej, gdyby wy- 
bór reprezentacyi polegał na wzajemnej Zgo- 


Litwie i Mickiewicz, Litwin, mógł nie znać 
ani jednego (poza Walter Scotem), źródła, 
przytoczonego przez prof. Windakiewiczaą — 
a poemat byłby dosłównie takim samym co 
do wiersza. jak jest. 

Wywody prof, Windakiewicza, zesumo- 
wane w jedno wspólne wrażenie, dają obraz 
(jakiejś sztucznej, teoretycznej twórczości, 
odpowiadają doskonale na pytańie: jakby. 
jmógł wyglądać mechanizm umysłowy czło- 
i wieka, któryby chciał napisać „Pana Ta- 
deusza', a nie miał w sobie ani jednej mo- 


} wicz sugeruje | nady prawdziwego twórcy tej epopei? Jakby 
3 i emogr: P E a ma zczeniem, że Miekiewicz | 
Pk AE spa sadha |byczajowości — Gołębiowski? Owsz rb, przed zabrani ie d j i iekiewi 

rzyńskie społeczęństwa szczycą się arogan- oczem — przytoczywszy te dwa źródła, |) 74 m O Da, zem był przed zabraniem się do tworzenia „Pana Ta- |taki „Ersatz“ Mickiewicza, dochodzący do 


wyglądała taka iście Hoffmanowska postoeć, 


A i k . prof. Windakiewicz stawi oT Pa.|by to wielki sens, wyśledzić, jak naszemu | deusza* odbył naprzód przygotowawcze | kino i k BAC? 

- cyą swoich krytyków i recenzentów. p cz stawia wniosek: „w „Par WW WYR g . naprzod przygotowawcze jwszystkiogo przepisaniem każdej my- 
| aria? jednak eaty dystans uznania] -4 „Tadeuszu“ tylko okolicznościowo | Ii seme obca były pieśni, podania, pu por | geograficzne, etnologiczne, history- |Śli z cudzych dzieł? ; 
| fezci dla wysiłków naukowych włożonych | Pzmiankuje o tych cudach Mickiewicz: ale na miły Bóg — nie imponujące jest|czne (bo wspomina o Napoleonie) myśliw- 

. dit l i 3 fa a s 


o i grarne ete. ete. Tak przypuszcza, bo|uwierzyć. by w twórcach istniał jakiś polo: 
p” wk. |. Wag to są jasełka! T a ap ; pok «a | Raj r 2 M E 
żyć, że dzieła tego typu niosą przecież w 50- Jako osdbki, które na trzykrólskie święta  |19 52 Jaselka! Tu uczony, poeta i pauper na|wie, że w podobny sposób do swoich prac|jakaś zdolność pamiętania dźwiękowego i 


plastycznego, wrażliwóść, domyślność, in- 
tuicya — słowem: twórczość. Nie! on to 


wydrzonej swywoli t. zw. subjektywizmu w 
krytyce, która to nazwa pokrywała często 
uwyczajną blage, frazesowiczoówstwo, nacia- 
gane uogólnienia i inny cymbał brzmiący, 
a miedź brząkającą. Ludzi, obdarzonych su- 
mieniem naukowym, mogła taka literatura 


BIŁ Z, 
æ y 
dzie, ale przeciw narzuconym z góry Ta- Ed ma , 4 
dnym burzyć się będzie coraz bardziej. 5% Fe D sa g R A, 


A) 


SOBOTA 


Rząd dr. Seidlera niedobrych miał w tej spra- s 
wie doradców. | 
Wschód siońca e godz. 838 r. 


23 = G a 
Piotra Dam. 


Manifestacye i protesty, 


Polscy urzędnicy w Wiedniu. 


Ponieważ nie mogliśmy wziąć czynnego 
mdzłału w maniłfestacyi, w której kraj cały 
dał wyraz oburzenia na niesprawiedliwość | wydział Tow. wzajemnej pomocy urzędników 
i krzywdę, wyrządzoną nam przez chęć za-| mag. uchwalił na nadzwyczajnem  żałobnem 
grabienia ziemi chełmskiej i Podlasia, my|posiedzeniu: złożyć imieniem wszystkich u- 
Polacy, urzędnicy i urzędniczki wiedeńskich | rzędników m. rodzinie zmarłego wyrazy współ- 
instytucyi finansowych, których wypadki | czucia; złożyć zamiast wieńca na trumnę kwo- 
wojenne zmusiły obecnie pracować na ziemi |tę 200 kor. na cele opieką nad legionistami; 
obcej, rezolucyę uchwaliliśmy jednogłoś *» | upoważnić prezydyum Towarzystwa do złoże- 
ma manifestacyjnem wspólnem zebraniu w|nia poważniejszego funduszu na ten cel, który 
dniu 18 bm. protest przeciw temu bezpra-| Rada miasta oznaczy, w dowód trwałej dla 
wia, 2 dla zamanifestowania do głębi do- zioariego prezydenta pamięci. 
tkniętych uczuć narodowych i łączności| Z MIASTA. Wiedeńczycy zazdroszczą nam... 
ideowych z kolegami w kraju wstrzymaliś- | białego pieczywa. Na skutek skarg, podniesio- 
my się solidarnie od pracy biurowej w dniu|nych na ostatniem posiedzeniu Rady żywno- 
18 lutego 1918 jako w dniu żałoby Narodu. |ściowej, jakoby w Krakowie masami sprzeda- 

Urzednicy I woźni Filii c. k. uprzyw. ausgtr.| wano biało pieczywo na mieście i w restaura- 
Zakładu kredrtoweso dla handlu i przemy- | cyach, magistrat w tych dniach ponowił w bar- 
słu we Lwowie, obecnie we Wiedniu. Urzę-| dzo ostrej formie zakaz podawania białego 
dnietwo Filii Union-Banku we Lwowie. U-| pieczywa w restauracyach krakowskich. Zdaje 
rzędmicy "Wiedeńskiego s»nku Ziemskieso.|się jednak, iż w tym wypadku azło Wiedeń- 
Urzędnicy Powszechnegę Banka dopozyto-|czykom raczej o pokrycie własnych nadużyć. 
wego. Urzędnicy Banku Przemysłowego dla| Jak nas informują, w Wiedniu daleko łatwiej 
Królestwa lievi i TJodomeryi z Wielkiem | można się obyć bez kart chlebowych, niż w 
Księstwem Krakowskiem eksponowani we| Krakowie. Jeden z przyjaciół naszego pisma 
Wiedniu. bawił w tych dniach w Wiedniu przez kilka 

mi dni i nietylko przez cały czas otrzy: ał na 
Biała Niżna w Grvbowskięm. żądanie chłeb bez kart, ale także RA mu 

W poniedziałek dnia 18 lutego Biała Ni- | kilkakrotnio w restawracyach smaczne, białe 
žna, Stróże i okolice łącząc się z całym kra- | pieczywo w formie białej bułki, szumnie „Ku- 
jem w proteście przeciw oderwaniu Ziemi |chen* zwanej. Trzeba było wprawdzie ra nią 
Chehmnskiej, Podlasia i części Grodzieńskie- zapłacić 1 kor. za sztukę, ale podawano ją bez 
go, zebrały się tiumy ludu przy klasztorze | kart. Podobnie i leguminy maczne można było 
SS. Dominikanex w Białej Niżnej, aby w |otrzymać bez kart, towarzyszył im jedynie 
miejscowej kaplicy wysiuchać „Św., | protekcyjny gest kelnera i słowa: Ich werde es 
którą o godz. 10 odprawił X. Franciszek | fir sie schon machen! O tem: jednak na Radzie 
Gutfiński, kapelan miejseowy, na imtency€ | żywnościowej się nie mówi! 

Polski. Mowę wygłosił ka. proboszcz z Wil-| POSIEDZENIE KOMISY! WODOCIĄGOWEJ, 
czysk, poczem uformował się pochód i podą- | zapowiedziane na jutro 23 b. m., zostało od- 
żył do Stróż, gdzie przemawiali prz Wi- | woiane. 

ciete ziemian, kolejarzy, chłopów, gospodyń.| Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO donoszą: 
W końcu odśpiewano „Rotę” oraz szereg | Dzisiaj po raz piąty „Zawód“ Szukiewieza, 
pieśni patryotycznych, a w czasie odbywa" | który od premiery cieszy się ołbrzymiem powo- 
nia się tego protestu zebrano składki na, Ko- | dzeniem, dzięki świetnej grze pp. Jarszewskiej, 
mitet obrony narodowej w sumie 2000 kor. |Pancewiczowej, Jednowskiego, Zelwerowicza 
Siostry Dominikanki w Białej dołożyły |; jn. Wobec świetnego sukcesu najnowszego u- 
wszelkich starań, aby podnieść siłę protestu |tygru Szukiewicza poświęciła mu dyrskcya 
v celu ratunku Ziem Męczenników Podła- | drugi z kolei wieczór sobotni, na który bilety 
skich, rozkupiono już w ciągu tygodnia. „Zawod* pu- 
wtórzońy będzie jutro wieczorem, we środę Ż7 
i we czwartek 25 b. m. 

Z TEATRU PRZY UL, RAJSKIEJ komuni- 
kują: Dzisiaj po ia wznawia acena ln- 
dowa dawno nie graną w Krakowie basń dla 


Długeść dnia godz, 10 m. 32, 


Z miasta, 


Protest śląskich katolików. 
Wydział „Związku ślaskich katolików" 
ha posiedzeniu «wem, odbytem dnia 20 lu- 
tego w Cieszynie, solidaryzując się z całem 
społeczeństwem  polskiem oświadcza, że 


Z POWODU ZGONU prezydenta miasta,, 


= 
„Gi OS NARODU” z dnia 23 Lutego 1918 roku. 


KRADZIEŻY CUKRU dokonano, jak nas in- 
fermują, na dGworeu towarowym w Krakowie. 
Podobue sprytni złodzieje na osłodę marnego 
żywota zabrali pół wagonu cukru. Pogłoska, 
jakoby tej kradzieży dokonali przejeżdżający 
konwed:i, nie odpowiada prawdzie. 

GENIUSZ Z BRZEŚCIA LITEWSKIEGO. 
Miasto pokoju nawiedza raz po raz jakaś przy- 
goda. Tym razem sprawa miala następujący 
obrót: Dnia 15 bm. zaanektował ktoś krakow- 
skiemu kupcowi, właść. szynku na Kleparzu, 
Infeldowi, 10.006 rubli, nie podając nawet swe- 
go bliższego adres Przypadek chciał, iż wczo- 
raj pełniący służbę w "Trzebini żandarm za- 
trzymał zbiegłego z obozu w St. Pölten jeń- 
ca rosyjskiego, przy którym znaloziono jeszcze 
4000 rubli, pochodzących właśnie z ofenzywy 
pokojowej, względnie restauracyjnej na kra- 
kowakim rynku kleparskim. Stosownie do swe- 
go zawodu nazywa sią on Petro Geniusz i jest 
rodem z Brześcia Litewskiego. 


Z Polski i ze Świata, 


KTO KOGO OCALIŁ? Na środowam posie- 
dzeniu Izby poselskiej poseł Pogacnik zbijał 
twierdzenie, jakoby tylko Niemcy uwolniły 
Austryę od wrogów ił zapytał, kto właściwie 
uchronił Berlin od inwazyi rosyjskiej? Na to 
powstała na lewicy niemieckiej szałona burza. 
Posłowie Malik, Albrecht, Hérold i inni ob- 
rzucili moweę obelgami; Niemcom odpowiadał 
posłowie czescy i słoweńscy. Przez krótką 
chwilę zdawał się, ża priy To bofet, ktb- 
raby może była rozstrzygnęła kwestyę spomą. 
Naddunajscy Wszechniemcy nie mogą Ścier- 
pieó myśli, że Auatrya ocaliła Niemcy. Prusa- 
cy, jako zbawiciele Austryi — oto eo odpo- 


| 


re odbudowy art. kościołów otwarte codzien- 
nie od godz. 10%/,—11/,, uł. Szpitalna nr. 21. 


ZWIĄZEK URZĘDNIKÓW I URZĘDNICZEM 
PRYWATNYCH przypomina, że Ogólne žo 
branie członków odbędzie się dnia 25. b. m. (po- 
niedziałek) o godz. T-mej wieczór w sali Tow. 
Technicznego przy ulicy Straszewskigo L. 28. 
Ze względu na aktualność spraw, stojących na 
porządku dziennym, między innemi, sprawa od- 
szkodowań i pożyczek dia pracowników i pra- 
cownie biurowych, pożądany jest jak najlicz- 
niejszy udział członków Związku oraz gości. 

KLUB GEŁOPCÓW KRAKOWSKICH ode- 
gra staraniem Komitetu opieki parafii św. Pio- 
tra, w niedzielę 24 b. m. o godz. 3 i pół, w 
lokalu przy ul. Karmelickiej 41, parter, obrazek 
sceniczny p. t. „Na straży“. Uprasza się gości 
© przybycie. Datki dobrowolne na cele Klubu. 


EOE o ZA A TO A 


WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. 

| MUZYKA KOŚCIELNA. W niedzielę dnia 24 
b. m. w kościele 00. Dominikanów w czasie 
Mszy Św. © godzinie 11 i pół śpiewać będzie 
|: Lucyna Cechanowska, a pan Macalik bẹ- 
dzie grał na wiolonczeli z towarzyszeniem or- 
ganów. W czasie nabożeństwa odbędzie skła- 
dka ua ubogich z parafii Ś8, Piotra i Pawła. 


NEKROLOGIA. 

Stanisiaw Madeyski, jedyny syn JE, 
Madeyskiego, szefa sekcyi, kierownika komisa- 
ryatu cywilnego w Lublinie, zginął w tych 
dniach na froncie włoskim. 

We Lwowie zmarł onegdaj Jan Soleski, 
dyrektor tamtejszej szkoły im. Sienkiewicza. 
Zmarły był wiceprezesem Tow. pedagogiczne- 
go, b. radnym miejskim i brał wybitny udział 
w życiu obywatelskiem i publicznem Lwowa. 

W Warszawie zmarł w 64 roku życia, F e 
liks Kramsztyk, adwokat przysięgły. 


PEEP PCE POD TOCZY E a d 


Przed pogrzebem prezydenta miasta. 


W domu żałoby w pałacu Larysza na L p. 
złożono wczoraj na katafalku zwłoki śp. prezy- 
denta Dra Juliusza Leo. Zwłoki umieszczono w 
czarnej metalowej trumnie, w bogatem otocze- 
niu światła i zieleni. Asystę honorową przy 
zwłokach pełni miejska straż pożarna. Zwłoki 
odwiedzane, są od wczesnej pory pmez liczną 
publiczność. Składający kondolencye gamiesz- 
czają swe podpisy w osobnej księdze, wyło- 
żonej w pałacu Larysza. Do rodziny 8. p. pre- 
zydenta i do prezydyum miasta napływają ll- 
czne kondolemcye z miasta i a krzhu 

Wozoraj o ogdz. 11 i pół przedpoł. odbyło 
się posiedzenia magistratu, poświęcone uczoze- 
miu pamięci á. p. prezydenta Dra Leo. Do ge- 
brańtych. urzędników qezemówił wiceprezyd, Sa- 
re podkreślając zasługi zmartego viele, ra K46- 
rogo urzędowania urzędnicy doczekali się po- 
prawy bytu. 


traktata brzeskiego, ” 


uznać nie mo- 


> - 
że, zakłada przeciw zamierzonemu edorwa- 


nim rdzennie polskiego obszaru męczeńskiej 
ziemi Chełmskiej i Podlasia od Królestwa 
Poiskiego uroczysty protest. Wierząc nie- 
młomnie w zwycięstwo zasad sprawiedliwo- 
ści chrześcijańskiej nad brutalną siłą i dy- 
plómatyczną nieszczerością widzi w powsze- 
chnem uznaniu i sprawiedłiwem przeprowa- 
dzeniu zasady samostanowienia narodów o 
sobie jedyną możliwość zaspokojenia dążeń 
è pragnień narodów i usunięcia niebazpie- 
cznych sporów międzynarodowych. 


zapędzić ną wręcz odmienny biegun. Z obrzy- 
dzenia dó krzykactwa takich właśnie sub- 
jektywistów, czy może poprostu subjektów 
literatury — zaczęli się w swoim filologi- 
cznym punkcie widzenia i za postułat kry- 
tyki postanowili brać tylko tę jak najmniej 
efektowna badawczość, tę dziedzinę ustalo- 
nych jedynie i dowodowych zjawisk, zapo- 
minając, że ta dziedzina sradnie'się może 
stać przestrzenią t. zw. „koziego rogu", w 
którym nikt i fic, nawet swobodna myśł nie 
ma miejsca się obrócić, 

Szkodliwość tej metody polega na mno- 
ącej się u nag falandze zwotenników takie- 
go badania. Jest już pewnym zaszczytem 
dociekać i wdawadniać, że Słowacki, Kra- 
siński, Fredro i t. d. nie sami z siebie nie 
byli zdolni wysnuć, wszystko przepisał, ze- 
sBkamotowali, no i oczywiście „Dożywocie“ 
musi być dziełom słabszem od „Skąpca* — 
bo jakżeby mogło być inaczej? — I gdy z 
jednej strony od czasu do czasu w łonie 
naszej umystowości wybucha jakiś wystrzał 
samochwały I megałomanii na temat bez- 
względnej wyższości naszych twórców nad 
resztą duchów świata, © tyle w olicynach 
myśli stale pracuje ta podjadkowa akeya 
akcyżźników literatury, którzy ze swoim 
szpikulcem badają, co który z polskich twór- 
tów ma do oclenia na rzecz Goethego czy 
Szylłepa, Chateaubrianda czy Wiktora Hu- 
go, Sekepira czy Moliera. Oczywiście, nie 
ośmieliłbym się na listę tych t. zw. uczonych 
mciągać tyle szacowne imię prof. Windakie- 
wicza. Żal mi tylko, więcej: boleję nad tem, 
że jego „Prolegomena“ mogą dać sankcyę 
tamtym akcyzowo-literackim zabiegom. 
—+ 


Adam Grzymała-Słedlecki. 


ZZ cna 


Krakows: 


- 'oszkień arłystyczn ch | 
S. G. ZELEŃSKI kraków, Aleja Zygmunta” Krasińskiego L. 23,, 


młodzieży A. Walewskiego — „Królową Tatr", 
ilustrowana muzyką i tańcami. W rolach głó- 
wnych wystąpią pp. Urbanowicz, Czajkowska, 
Horowiczowa, Senowski, Schmidt È jm. Raży- 


„seruje p. Korecki. Wieczorem po raz drugi „Ba- 


ron Kimea“ z p. Lelewiczem i Sawicką-Feld- 
manową. Jutro po południu „Nasze Legiony“; 
wieczorem „Rokowania pokojowe“. 

Z PAŁACU SZTUKI. W ubiegłą nicdziele 
otwarto nową wystawę w Pałacu Sztuki przy 
placu Szczepańskin. QOłejmuje ona dzieła: 
Augitstynowicza.  Ajdukiowicza, Boznańskiej 
Daniel-Kcssowakiej, Góralczyka, Hoffmanna, 
Janowskiego, Kamockiego, Heleny Lang, Lasz- 
czki (medale), Potockiego, Papieskiego, Puge- 
ta, Podlewskiego, Sacheri'ego, Szygella, Sko- 
czylasa, Turka, Uziembły, Waśkowskiego, Wo- 
zinowskiego. „Salon“ sprzedaży dzieł sztuki, 
istniejący przy Towarzystwie sztuk pięknych, 
wzbogacił sią ostatnio o dzieła: J. Matejki, 
Grottgera, J. Kossaka, Kotsisa, Michałowskie- 
go, Fr. Smuglewicza, de'Laveaux'a, R, Philippi 
i wielu innych. „Salon“ otwarty codziennie od 
godziny 10 rano do 4 po południu. Wstęp bez- 
płatny. 

NA KURSACH IM. BARANIECKIEGO roz- 
poczynają się w tem półroczu wykłady: Etyki 
prof. ks. Dr K. Michalskiego, Pedagogia prof. 
A. Jaworskiego, Historya wychowania pani H. 
Radlińskiej, Hygieny i opatrunków prof. Z. 
Wyrobka, Prawo Dr Gołąba, Hodowii drobiu 
pani Stasiewiczównej, Hodowli trzody, prof. Dr 
Pańkowskiego, Pszczelnictwa prof, Lorenza. 
Informować się i zapisywać można w kance- 
łaryi kursów, Karmelicka 32, H p, od godz. 
9—12 i od 3—5. 

PRZYDZIAŁ NICI DLA KRAWCÓW. Izba 
handlowa i przemysłowa w Krakowie zarządza 
obecnie rozdziąłem mici pomiędzy krawców mę- 
skich i damskich w Krakowie. Przydział nastę- 
puje wedle ilości zajętych w warsztacie sił ro- 
boczych i obejmuje 6000 szpulek nici baweł- 
nianych, 150 m. długości, po cenie 36 halerzy 
za szpulkę, Nici wydawane będą w kancelaryi 
Cechu krawieckiego, ul. Stolarska 1. 13, w go- 
dzinach wieczommych od 5—8, począwszy od 
poniedziałku 25 b. m., w porządku alfabety- 
cznym (w poniedziałek litery A—D, wtorek 
E—G, środa H—M, czwartek N—P, piątek 
R—S, sobota T—Z). Odbiorcy wykazać się ma- 
ją łegitymacyą Cechu za rok 1918, oraz pa- 
świadczeniem Kasy chorych co do persopalu. 
Maieryał przydzielony służyć ma wyłącznie 
dla własnych potrzeb pracowni krawieckich. 
Każde odstąpienie nici pociągnie za sobą Wy- 
kluczenie od dalszych przydziałów. 
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wiada ich patryotyczności i wyobrażeniom o 
godności ich ojczyzny. 

JASEŁKA NA WSI. Z Bolęcinfa pod 
nią piszą nam: W drugiej połowie stycznia 
wystawiono tu „Jasełka" Szalayówny, uzu- 
pełnione ostatnią, wzruszającą sceną z „Be- 
tleem polskiego* Rydla. Przepiękna gra odpo- 
wiednio dobranej młodzieży, niedawnych ucz- 
niów i uczenie tutejszej szkoły, wywołała zdu- 
mienie ł podziw. Piękne kostyumy, które o- 
gromnie podniosły wartość przedstawienia, mie- 
liśmy, dzięki uprzejmości ks, prob. Kamiiskie- 
go i pp. Urbańczyków z Chrzanowa, Czysty 
dochód rozłożony w ten sposób: na fundusz 
Związku katol. młodzieży w Chrzanowia 60 K, 
na wdowy i sieroty po nauczycielach 50 K, 
na powiększenie biblioteki szkolnej w Bolęci- 
nie 90 K, na ochronką w Krystynowie 10 K. 

W. R. 

W POLSKIE RĘCE. Dobra Niestgnice, koło 
Radziechowa, obszaru około 1600 morgów, ku 
pili od spekulacyjnej spółki węgierskiej „Ansio- 
delungs und  Parzellierungs-Bank* w Peszcie 
pp. Roman Kraiński, Marya Horochowa i Eu- 
etachy Horoch. 

MAPY UKRAINY. Ukazał sią już cały sze- 
reg map przyszłej Ukrainy w niemieckiej inter- 
pretacyi. Mapy te, obok obowiązku przyjemno- 
ści, jaką mają sprawić Ukraińcom, celują jesz- 
cze innym, dziwnie subtelnym szczegółem. Do- 
wiadujemy S% z nich bowiem, nietylko iż te- 
rytoryum etnograficzne ukraińskię sięga prawie 
po Wisłę, lecz, że kolonie niemieckie w tem 
nowem państwie s nadzwyczajnie oblite. 
Wedłe jednej z nich (tygodn. wydawnictwo mo- 
nachjiskie) Wołyń zamieszkały jest wprawdzie 
przez Ukraińców, ale z takim odsetkiem nie- 
mieckim, iż ten ostatni stanowi przynajmniej 
80 procent ludności, Natomiast Polacy np. 
w Galicyi wschodniej dosięgają w najlepszym 
razie 2—5 proc. Okazuje się, że system rekwi- 
zycyjny stosować można nietylko do oczekiwa- 
nej .ukraińskiej pszenicy, ałe £ do terytoryów 
nowo utworzonego państwa. 

- Z uni 


Zawiadomienia i komunikaty, 

KOŁO FILOZOFICZNE U. U. J. urządza 
w sobotę dnia 23 b. m. w lokalu seminaryum 
filozof. (ul. św, Army, parter, 12) posiedzenie 
naukowe z następującym programem: 1. Od- 
czyt kolegi Stan. Stemdege p. t. „Istota pra- 


Posiedzenie Rady miasta. 
O godz, 12 w południe odbyło sią żałobne 
-Rady miojekiej w wielkiej sali ob- 


waniu portret zmarłego. Światła w westibulu i 
w sali okryto krepa. W sali zebrali się wszy- 
scy radcy miejscy wraz z urzędnikami magi- 
stratu i zakładów miejskich. Wiceprezyd. Fe- 
derowiez poświęcił pamięci ś. p. prezydenta 
dłuższe przemówienie, zawierające charaktery- 
stykę zgasłego, jako kolegi, obywatela i polity- 
ka, poczem przedstawił Radzie miejskiej na- 
stępujące waioski: 

Rada miasta uchwaii: 

1. Wyrazić współczucie rodzinie. 2, Urmądzić 
pogrzeb kosztem gminy m. Krakowó. Wyby- 
dować grobowiee kosztem gminy .i otoczyć go 
opieką gminy. Celem obmyślenia trwałego ucz- 
czenia zaslug, á. p. prezydenta, wybrać komisyą 
z 16 człónków, która na najbliższem posiedze- 
miu Rady przedłoży” szczegółowe wnioski. 

Rada miejska przyjęła wnioski jednomyślnie. 
Do proponowanej komisyi wybrani zostałi rad- 
cy: 1. X Caputa, 2. Dr. Emiłewicz, 8. Judkie- 
wicz, 4, Konopiński, 5. Kosobudzki, 6. Dr. Lan- 
dau Ign., 7. Dr. Landau Rafał, 8. Łuczke, 9. 
Dr. Mucźkowski, 10. Ostrowski, 11. Peroś, 12. 
Potuczek, 13. Rakisz, 14. Dr. Schneider, 15. Dr. 
Starzewski, 16. Dr. Tilles, 

Po wybraniu komisyi, wie. Federowicz na 
znak żałoby, zamknął posiedzenie. 

Dziś, dnia 23 zostało odprawione w pałacu 
Larysza przy zwłokach Ś. p. prezydenta, nabo- 
żeństwo żałobne dla rodziny i członków Rady 
miejskiej. 

Kondoiencya Koła polskiego, 

Wiedeń. (Tel. pryw.). Komunikat sekretarya- 
tu Koła polskiego. Po otrzymaniu wiadomości 
o śmierci á. p. Dra Leo zwołał prezes 
Goetz w pitak w południe posiedzenie nad- 
zwyczajne Koła polskiego, na którem wyraził 
w gorących słowach żal, z powodu straty, ja- 
ką reprezentacya kraju poniosła i uczoił zasługi 
tego, przedwcześnie zmarłego, kolegi, jako po- 
sła, byłego prezesą i teraźniejszego wicepreze- 
sa Kola polskiego. 

Koło polskie uchwaliło, aby prezes wraz 
z Gelegacyą posłów wziął udział w pogrzebie 
i przemówił podczas uroczystości pogrzebowej 
imieniem Koła. Postanowiono wysłać telegramy 
way i jej kryterya; 2. wnioski. Początek o go- |kondolencyjne do wdowy i do Rady miasta 
dztinia 6 wieczór. Krakowa. Zamiast kwiatów na trumnie, zło- 

WYSTAWA ZWIĄZKU ARTYSTÓW (nieu- | żyło Koło polskie 1000 koron na fundusz wdów 
stająca) z oddziałem sprzedaży odręcznej i Biu- li sierót po legionistach. 


wykonuje wszelkie oszkle 
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Wiedeń, dn. 23 bm. 1918, 

Urzędowo ogla>zaja dn. 22 bm. 1918: 

Nie było ważniejszych wydarzeń. Wojska 
grupy generała Linsingena dotarły do No- 
wogrodu Wotyńskiero. 

Szef sziahu generalnego. 


Biuletyn niemiecki. 


Berlin, dn. 23 bm. 19158, 
Urzędowo ogłaszają dn. 23 bm. 1948: 


Zachodni teren wojny: 

Na poszczególnych odcinkach czynność 
artyleryi 1 miotaczy min. Drobniejsze walki 
wywiadowcze. Koło linli kolejowej z Ypern 
do Roullers wykonano nagły atak na an- 
gielską straż polową i wzięto ją do niewoli. 
W ostatnich trzech dniach zestrzelono w 
wałce napowietrznej I ogniem z ziemi 24 nie- 
przyjacielskie samoloty i dwa balony na u- 
więzi. 

Wschodni teren wojny: 

Grupa wojsk generała piechoty von Eich- 
horna: W Estonii zajęto Hapsal. Pierwszy 
pułk Estończyków oddał się pod rozkazy 
niemieckiej komendy. Na Inflantach kolu- 
mny nasze ruszyły naprzód przez Ronue- 
burg, Wolmar i Spandau. Wojska nasza 
wkroczyły wśród radości fudności do Rze- 
życy, a stamtąd posunełv się naprzód aż do 
Łużyna. Obsadzone Mińsk. 

Grupa wojsk generała Linsińgena. (Osią- 
gnięto postępy w popieraniu Ukrainy w jej 
walce o wyswobodzenie, W Noworrodzia 
Wołyńskim uzyskaliśmy kontakt z oddzia- 
łam? ukraińskimi Inne kolumny maszetują 
na Dubno. 

Pierwszy jen. kwaterm. „Ludemiorft. 


Marsz Niemców w głąb: Rosji, 


Berlin. (B. kor.) Biuro Wolffa donosi: Nie- 
miecki marsz na wschodzie rozpoczął się dnia 
19 lutego rano. Nieprzyjaciel, po oddaniu kil- 
ku strzałów, nie stawiał oporu. Rosyjska XII 
armia składa się już tylko z dezorganizowa- 
nych gromad i rozpoczęła już w dnit 16 h. m. 
cdwrót. Wojska rosyjskie zostały po wielkiej 
części złuzowane przez czerwone gwardye, któ- 
re były przeznaczone nie de walki, lecz do ad- 
ministrowania. to jest do plądrowania i palenia. 
Według opowiadania rosyjskich oficerów. z 
PDorpatu, którzy tego dnia przybyli do niemie- 
ckich linij, czerwona gwardya wykonuje w tem 
mieście straszne rządy. W Rewlu zostnii 
wszyscy mężczyźni zabici. W Narwie 
zamordrwane ‘10 niemieckich Bałtów. Cała ba- 
dność oczekuje z utęsknieniem Niemców i u- 
wolnienia z kataatrofałnego położenia, Marsz 
VHI zrmii odbywa się planowo. Wojska oży- 


wione sẹ życzefiiem przyniesienia jak majymwów 
ciej pomocy. cierpiącomu krajowi. Są One mie- 


znużone, 

Marez niemiecki na Ukrainie odbywa się 
przy mrozie i po zamarzniętych dregach. Dnia 
21 lutego przekroczono imie Łuniniec— 
Równo. Dzięki temu dostało się w ręce gia, 
mieckie bardzo ważne połączenie transwersxl- 
ne z Baranowicz do Równa. Bandy bolszewi- 
ckie stawiają tylko nieznaczny opór. Znalezio- 
ne zapasy przewyższają oczekiwania. Oprócz 
wielkiej ilości materyału wojennego, dostała 
się w ręce niemieckie tysiące armat, kie 
rabiny maszynowe, samoloty i automobile. Na 
obsadzonych kolejach odbywa się już komuni- 
kacya. W obszarze Kowla kładzie się podwati- 
ny pod narodową armię ukraińską. 
Pierwsza dwmizya ukraińska, do której należą 
oficerowie sztabowi i żołnierze dawnych rosyj- 
skich pułków, jest utworzoną. 


Traktat brzeski w Seffnie Rzeszy. 


Berlin. B. Kor. Po odrzucenia nagługo 
wmtósku nienależnych socyalistów, aby na 
cza8 sesyi parlamentarnej uwolnić zasądzo- 
nego przez sąd wojskowy DOSA PittmsaitnA 
przeciw głosom bu trakcyi. socyzlno-demo- 
kratyczny:ch i Polaków przyjęła izba w qru- 
giem czytaniu układ pokojowy z Ukrainą 
wraz z układem dodatkowym. Rogpoczęjo 
się następnie trzecie czytanie układu. Po 
pos. Scheidemannie i Pischbecku przemawiał 
pos. Styekeł, który oświadczył, że po 
zawarciu pokoju brzeskiego naród pob- 
sakizadrzałukołeścii oburzenia, 
Rana zadara podziałem Polski musi pozo- 
stać tak długo otwartą aż niesprawiedłiwość 
ta. zostanie usuaiętą ze świata, Po wydarze- 
niach brzeskich jest rzeczą jasną, że nasza 
nieufność jest usprawiedłiwieną. Antypolska 
racya stanu była zawsze ta sama tytko tem- 
po jej było różne a stopień napięcia stoso- 
wał się do sytuacyi Cały układ pokojowy 
jest podyktowany tendencfa divide et im- 
pera. Cały świat tęskni za pokojem na podr 
stawie porozumienia. Pokój z Ukrainą jest 
pokojem przynoszącym nows konflik- 
ty. Pokojowe współżycie między Ukraińra- 
mi a Polakami ma być uniemożliwiońe. Mę- 
żowie w rozdartej polskiej ojczyźnie sa le- 
dni w bólu i oburzeniu i zakładają naj- 
gwałtowniejszy protest przed Bo- 
giem, historyą i eałym światem cywHizo- 
wanym przeciw nowemu aktowi gwałtu, 


nia do kościołów po możli- 
wie najniższych cenach, reperacye witraży i oszkleń, 
:-: uszkodzonych wskutek działań wojennych. :-: 


Zwracamy,uwagę źe do oszkleń artystycznych ramy są zbyteczne, 
za cenę ram można mieć już skromne szklenie artystycznej 
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przeciw nowemu podzielowi Polski (ożywio- 
ne oklaski u Polskówh 


| 
| się zakończy klęską. Polacy zainicyowali w 


„SŁOS NARODU" s Unią 23 Lutego 1918 rolni 


ovszarników wciąznięci są w walke, która 


Przemawiał następnie kans. Westar p,, Galicyi w walce przeciw państwom central- 
poczem S*jm przyjął usdad pokojowy z U-;nym strajk =eneralny, w którym wzięli u- 


krainą oraz układ dostotk: 

czytaniu wszystkimi mosanii 
gom Polaków i niezałożcych 
mokratów. O r 
przyjęła większość izby Ckiaskami 


Rowe rokowania pokojowe. 


Wiedeń. B. kor. Minister spraw zagrani- 
eznych hr. Czrernin udaje się w towa- 
rzystwie szefa sekcyi dra Gratza general- 
nego konsula Petera i radcy łegacyjnego 
hi Colloredo do Bukareszdu. 


KUEHLMANN W WIEDNIU, 
Wiedeń. B. kor. Sekretarz stana Kuehl- 
mana przybył tu przed południem. Na dwor- 
on północnym powitał go ambasador niemie- 
oki Wedel. Kuehlmann udał sią do ambasa- 
dy niemieckiej. 
Wiedeń. B. kor. Sekretarz stanu dr. 
Kuehlmann odjechał dziś o godzinie 4-tej 
po południu z Wiednia do Rumunii. 


ZNOWU BRZEŚĆ LITEWSKI. 

Wiedeń. (Telefonem). „N. F.. Presse" donosi. 
że obecnie prowadzone są w drodze telegrafi- 
cznej wstępne rokowania między mocarstwa- 
mi centralnemi a Rosrą. Jeśli te rokowania dc- 
prowadzą do > 'liweści ustnych konferencyj, 
to odbędą się vae znowu w Brześciu Li- 
tewskinm, dokąd, celem przygotowania tere- 


cu, wyjechał już pœ. niemiecki, Rosen-,do rokowań pokojowych. Dzień 9 lutego jest |musi otwarcie powiedzieć, że nawet dyplo- 


borg. Ewentualnie potem udadzą się tam kr. 
Czernin i Dr Kuehlmana. 


Grożby półurzędowe. 


Berlin, B. kor. O wyniku głosowania nad 
traktatem pokojowym z Ukrainą w komisyi 
głównej parlamentu pisze „Nordd. Alig. 
Zig": Z głosowania należy podnieść dwa 
momenty; stanowisko Połaków i stanowisko 
nisza wisłych socyalistów. Uchylenie się Po- 
lasów od głosowania można wprawdzie ob- 
jaśnić wystąpienism ich rodaków w Warsza- 
wie, ale w żadnym razia nie można u- 
niewinnić(!). Przez to postawili się oni 
zewnątrz narodu niemieckie- 
go(!) i kiedyś będą usprawiedliwiać to sta- 
nowisko przed history a (2, która zawsze 


i w trzeciem dział także urzędnicy całego aparatu admi- 
i przeciw gla- |nistracyjnego. Strajk przeciw własnemu pań- 
ych socralnych de- stwu i dynastyi jest unikatem.nie do pomy- 
głoszenie wyniku głosowania śŚlenia w państwie prawnie rządzonem. Je- 


żeli drugim razem dojdzie do tego, że ci urzę- 
dnicy nie spełnią obowiązków awoich wobec 
państwa, wtedy zajmą Ukraińcy opuszczone 
miejsca. 
MOWA POS. DEMBIŃSKIEGO. 

Polacy mniemali, że nowe zasady i nows me- 
tody zostaną zastosowane przy układaniu pod- 
staw do nowego porządku Świata. Niestety, 
stało się inaczej w układzie brzeskim. Pierwszy 
pokój w wojnie światowej podpisane w n^cy. 
Jest tb charakterystyczne. Mówiono, że rokc- 
wania, które mają dacydować o losach naro- 
dów, będą prowadzone przy drzwiach otwar- 
tych. Tymczasem główna decyzya zapadła za 
| kulisami. Zaraz po rozpoczęciu rokoważ w 
Brześciu udał się polski prezydent ministrów 
do Berlina i do Wiednia, gdzi przedstawił 
żądanie, aby polski rząd dopuszezono do roko- 
wań pokojowyeli. Powiedziano mu, że zasadni 
czo dopuszczenie nie ulega wątpliwości, 
chodzi tylko o odpowiedni moment do wzięcia 
udziału, tak, że do ostatniaj chwili 
czekał polski prezydent ministrów ze swoimi 
zastępcami na powołanie do Brześcia, W koń- 
tu jednak 


nie dopuszezono polskich reprezentantów 


dla Polaków zagadką niełatwą do rozwiązania. 
Hr. Czernin z końcem z. r. deputacyi z Woły- 
nia, Podola i litwy, która się u niego jawiłla, 
oświadczył że jest w interesie Austryi, 
by państwo polskie było możliwia 

| wielkie i możliwie silne, 

W komisyi dla epraw zagranicznych udzielił 
hr. Czernin przez miarodajne osobistości uspo- 
kajających wiadomości w sprawie rokowań w 
Brześciu Litewskim w tym kierunku, że Pola- 
cy powinni być tu i w Warszawie spokojDi, 
ponieważ polskich interesów nie zdradzono, a 
co do granic między Polską a Ukrainą, to z0- 
staną one ustanowione przez porozumienie 
¡między Polską a przyszłym rządem 
ukraińskim. Stało się jednak inaczej. Układ 
brzeski stoi w sprzeczności z całą polityką pro- 


jeszcze była sprawiedliwym ale także i gu-| wadzoną dotychczas w generalnem gubernator- 


owym sędzią. Na znacznie ostrzejsze potę- 
pienie zasluguje stanowisko niezawisłych 
sdcyaluych demo „ Oni, którzy tak 
chętnie i z tak wielkiem upodobaniem wy- 
stępowali jako apostołowie pokoju, zmałeśłi 
nucfistófelespwskie (1) zadowolenia w tem, 
aby pokojowi poniekąd „,zatrzasnąć 
drzwiprzednosem. Ich demonstracya 
jest zarówno czczą í jeszcze bardziej bez- 
skuteczną jak owa, o keórej ufejeden z iph 
zwolenników obecnie rozmyśla poza mura- 
mi więzienia. 


Obrady Izby poselskiej, 


Wiedeń. B. kor. Prozyłfant Qross obwie- 
rając posiedzenie poświęcił gorące wspom- 
nienie zmarłemu dr. J. Leo. które posłowie 
mysluchali stojąc. Następnie przesała Izba 
do porządku dziennego. 


Oświadczenie premiera. 


Gios zabrał prezydent dr. Seidler: 
Przedwczoraj ukazało się w dziennikach u- 


Btwie w Lubliniś. Administracya tamtejsza kip- 
rowała się zasadami, ustalonemi rozporządze- 
niem komendy armii z dnia 5 czerwca 1910, 
którem Chelmszczyzna została napowrót, 


złąezoną z Królestwem Polskiem. 

Zarządzenie to odpowiada, jak doniesiono 
z wojennej kwatery prasowej dnia 7 lipca, go- 
rącemu życzeniu polskiego narodu, który oder- 
wanie Chelmezczyzny przez rosyjski ucisk od- 
czuł, jako srogi cios. NE <a 

Cios otrzymany boli jeszcze więcej. jeżeli się 
go pirzymuje ze strony, od której się go nie 
otzektwało. Połaty życzą Ukrainie wiele esera- 
ścia i rozwoju, ale proszą ich, ażeby się namy- 
deli dobrze, czy jest dlą nich w obeenem poto- 
łeniu em, Tprzyjmówać bezpośrednie 
dziedzictwo carskiej Rosyi i rozpoczynać awoje 
życie państwowe z tym odziedziczo- 
nm grzechem. Twierdzono, że układ brze- 
ski jest nie do zmiany i że dyplomącya państw 
centralnych znajdowała się w położeniu przy- 
musowem. A przecież w krótkim czasie potem 
nastąpiła zmiana artykułu 2 układu 
brzeskiego! A przecież państwa centralne były 


rzędowe ogłoszenie, które mówi o tem, gdzie zwycięzcami, a nie Ukraina! Polacy stoją na 
leży obecnie punkt ciężkości austno-węgier- |stanowiskt zasadniczem, że uregulowanie kwe- 


kich sił zbrojnych. Jak z1 L 
cyacyi wynika, doprowadził ten komunikat 
częściowo do nieporozumienia. Dla wyjaśnie- 


nia pozwolę sobie dać trzy krótkie uwagi. 


enun-|styj granicznych między Ukrainą a Polską 


zależnem jest od Królestwa Polskiego 
(żywe oklaski u Polaków). Prezydent mini- 


Jak dnia 19 bm. miałem honor oświadczyć, |strów powiedział tutaj, że logiczne i moral- 
nie biorą wojska austrowęgisr-|ne przyczyny przemawiały za tem, aby U- 


kio udziału w akeyi wojskowej, którą te- 
raz prowadzą Nientcy przeciw Rosyi (okła- 
ski). Ma:sz austro-węzierskiego wojska do 
Ukrainy, z którą znajdujemy się w stosun- 


kraińcy uzyskali swoje prawa. Zgadzam się 
z tem zupełnie, ale myślę, że tasama logika 
i ta sama etyka przemawia za tem, ażebyśmy 
imy uzyskali nasze prawa'(Poseł 


ku pokojowym, nie nastąpi. (Żywe 0-|Okuniewski: słusznie). 


Kklaski) Co się tyczy akcyi w Rumunii, to! 


Nawet Kongres wiedeński, który tak ma- 


istnieje między tem państwem a nami ro-|ło miał zrozumienia dła problemów narodo- 
zòm, rokowania pokojowe roz-|wych, nie wahał się przydzielić Chełmszczy- 


poczną się w najbliższych dniach. zńy do Królestwa polskiego. 


(Oklaski). Proszę o przyjęcie tego do wia- 
domości, 


Dyskusya budżetowa. 
P. Eugeniusz Lewicki ubolewa, że 
wzburzenie Polaków, wywołane układem 
brzeskim, doszło tak daleko. Połacy nie ma- 
są ani historycznych, ani etnografiaznych 
praw do Chełmszezyzny. Twierdzeńie swe 
staral się mowca udowodnić statystyką 2 T. 
1909. Jeżeli Polacy przytaczają inne cyfry, 
to pochodzą one z czazów amsfryackiej oku- 
pacyi, gdy ludność ukraińska została przez 
Rosyan wywieziona bądź też wypędzona 
przez wojska austro-węgjerskie. 
a hodząc do omówienia protestu pol- 
ERiego, oświadcza mówca, że sprawa ta two- 
ay tylko pozór, za którym inseenizują oni 
camo już postanowioną walkę przeciw pań- 
stwom centralnym, Tylko Polacy nie cheg 
ZIEZYTMOWAĆ z aneksyi. Jeżeliby którykol- 
wiek inny naród otrzymał taki podarunek, 
to nie Pytałby SIę © to, czy granice jego Są 
trochę bliżej, czy też dalej. Jeżeli kogo na- 
leży żałować, to polskich włościan i robo- 
tników., STÓRZY za plany aneksvjne polskich 


LISTKI 


Obrazki na pamiątkę 


poou zrzA 


m Figury z drzewa i z 


Ostatnie wy- 
padki zjednoczyły Polaków w jednym obo- 
zie, w którym oni nie mogą wziąć na siebie 
odpowiedzialności eo do tradycyjnego sta- 
nowiską wobec rządu. Muszą oni przejść 


do obozu opozycyi. 
Decyzyi tej nie powzięto łatwo i lekkonfyśl- 
nie. Polacy są świadomi, że posiadają 
obowiązki przedewszystikiem wobec dy- 
nastyi (żywe oklaski Polaków). Znamy 
swoje obowiązki i nie potrzebujemy żadnych 
nauk, których nam udzielał wczoraj p. Hau- 
ser. Jeżeli się mówi, ża wyburzenie Polaków 
jest sztuczne, tc nie odpowiada to faktom. 
Oto starzy i wypróbowani politycy, którzy 
położyli zasługi około państwa, zmuszeni są 
do przejścia do obozu opozycyjnego, nie 
można zatem powiedzieć, że powzieli tę de- 
cyzyę lekko. Polacy byli zawsze gotowi har- 
monizować swoje interesy z interesami mo- 
narchii, lecz tutaj chodzi o obronę ele- 
mentarnych praw narodu (oklaski 
u Polaków) i nasza decyzya wyplywa i je- 
dnoczy się z najełębszem przekona- 
niem eałego narodu (żywe oklaski u Pola- 


pierwszej Komunii Świętej, 


Stacye Męki Pańskiej, Feretrony, — == 
masy i Obrazy do Oltarzy 


ków) Nie eheemy być okaleczeni i w ten 


sposób rozpoczynać nowe życie, która nie 
byłuby życiem, ale wegetowaniem. Chcomy 
żyć i oddechać I wejść ku nowemu rozwojo- 
wi ze świeżą siłą. My pragniemy pokaju 
trwałege i sprawiedliwego a tylko pokój 
sprawiedliwy jest trwały 


MOWA POSŁA GŁĄBIŃSKIEGO. 

Kiedy Koło Sejmowa w Krakowie w dniu 
28 maja powzięło uchwałę oświadczająca, 
że jedynem dążeniem Polaków w tej wojnie 
jest przywrócenie zjednoczonejłi nie- 
zawisłej Polski ze swobodnym własnym 
dostepęm do morza pojawiły się roz- 
maite wątpliwości czy rzeczywiście węzły | jest niemożliwe. Wobec tego planowane jest 
narodowe narodu polskiego są tak sime i|rwołanie wielkiego zgromadzenia na 
ścisłe, aby mogły uzasadnić takie połącze- |podowego w połowie marca. 


nie. Wojna „nie -jest jeszeze zakoiiczoną. Je- 
Szcz nie wiedzieć jaki będzie jej ostateczny| Składki na Legionistów. 
Lwów. (Telefonem). „Gazeta Wieczorna” 


rezultat. Mimo tego wszystkie warstwy i 

wszystkie części Polski solidarnie stoją 

przy swoich celach i przy godności narodo- | zamieszcza na naczelnem miejscu następują- 

wej, a także w swem narodowem obu-|cą odezwą: 

rzen iu. Powód tej solidarności leży w tem| Polacy! Ostatnie wypadki, które tak potę- 

że Polacy w swem wenętrznem przekona. |żnie wstrząsnęły duszą całego narodu, głę- 

niu czują się dotknięci ponieważ zobaczyli, | bokiem echem odezwały się także w sercach 

że w tej wojnie, ciągnącej się trzy lata, na! tych, co są krwią z krwi, kością a kości Pol- 

narodzie polskim dokonano ski w sercach legionistów (tu biała 
plama). Niemniej jednak najświętszym obo- 
wiązkiem każdego Polaka jest dziś przyjść 


Zgromadzenie narodowe w Krakowie. 


Wiedeń. (Teleżonem) Komisya pariamentar- 
na Koła zbierze się na obrady we środę przed 
południem. Tegoż dnia o godz. 6 wieczór zbie- 
rze się plenum Koła, Wedle stanu rokowań, 
prowadzonych przes poszczególne grupy w 
Kole, trzeba uważać prawie za pewne, iż Koło 
sejmowe nie zbierze się 8 marca 
w Krakowie. Stanie się to głównie z tego 
powodm, iż istnieje plan, aby w tak poważnej 
chwili powołać do udziału w obradach talże 
przedstawicieli zóżnych organizacyj, 


zdrady za strony dyplomacył, 
najpierw ze strony dyplomacyi austryackiej, 
która niestety okazała się najbardziej z ni e- 
naw id zoną, najnieprzyjaźniejsżą wobec 
Polaków i to w czasie, kiedy przedstawicie- 
ła tej dyplomacyi mieli śmiałość domagania 
się od Polaków manifestacyi zaufania, Mowea 


w tach,- na równinach Galieyi, w bo- 
rach Bukowiny, w bagnach poleskich i na 
Wołyniu szczodrze serdeczną lali krew dla 
świętej połakiej sprawy. Niech nie zabra- 


i grosz ostatni, by ratować tych, co ni- 
| macya niemiecka i pruska, jak bez wzgl ę- 
dn ą ona jest wobec Połaków w tej sprawie 
o wieie prościej, szczerzej wobec Polaków 
[SIę zachowywała aniżeli dyplomacya a- 
ustryacka, dyplomacya tego państwa, 
w  którem Polacy dopatrywali się o- 
chrony swoich praw .i oparcia 
dla swoich dążeń narodowych, jest 
to tylko marną wymówką twierdzić, jakoby 
przy zawarciu traktatu brzeskiego chodziło 
,0 nieodzowną konieczność, Traktat brzeski 
wogóle: 


mie jest żadnym traktatem pokojowym, 
Ukraińcy nigdy bowiem nie prowadzili 


| wojny z Austro-Węgrami, Mowca otrzymał z 
| Kijowa od Polaków, którzy żyją tam w jak 


chłód i głód (tu większa plama). Dnia 18 
lutego jednym rytmem zabiły wszystkie 
serca polskie i wypowiedziały wrogom: Ziemi 
nie damy! Niech tymsamem rytmem uderza 
dziś dla tych, co nie pomni na nic, razem z 
całym narodem (biała plama). Spełnijmv o- 
bowiązek, niech każdy da, co może, ale daj- 


na tacę obok banknotu bogsacza. Czekamy! 
Listę składek na cel powyższy otwaria 
„Gazeta Wieczorna“ kwotą 1000 koran. 


Losy Legionów, 
Lwów. (Telegram prywatny). Dzienniki 
Iwowskie otrzymały z pewnego źródła wia- 
PR, lęki o domość, że personal lwowskiej etacyi zbor- 
najlspszem porozumieniu, z Ukraińską mad i e i i z 
E Wiadomości, ze rada ap dą nej Legionów będzie przydzielony do ba 


kraińska wogóle nie obstawała przy- | 
tem, aby zająć obszary polskie, przeciwnie, 
otrzymali Polacy zapewnienie, że lud ukraiń- 
ski jest za jawieniem się przedstawicieli pol- 
skich, ale hr. Czernin oświadczył się przeciw 
temu jakkolwiek tutaj i telegraficznie z 
Brześcia Litewskiego zapewnił, że ustalenie 
granie nie nastąpi bez porozumienia się z Po- 
lakami. Jak sobie tłomaczyć nałeży to po- 
stępowanie dyplamacyi na to mowca odpo- 
wie, w imieniu własnem. Sądzi, że mocar- 
stwa centralne jak długo czuły: niebezpie- 


m. Krakowa, c. ik. rzeczywisty 


czeństwą ze strony więikon i z 
a ca aN a EE mi 


ski za wał ochronnym przeciw Rosyi. były Prezes Koła 


niem dyplomacyi niemieckiej i zasto 
siersziej ten wał ochronny stał się zbyte- 
cznym. Jeżeli dążenie Polaków do niezawi- 
słości nazywa się mesałomanią, jest to wiel- 
„kim błędem; Polacy jak każdy naród i to je- 
| Szcze w większym stomniu, ponieważ mogą 
się powołać na kilkowiekową przeszłość tul- 
fturalną, mają prawo do niezawisłości i do 
zjednoczenia. 

Ze względu na daty przytoczone 28 stro- || 
ny ukraińskiej cytuje mowca daty zebrane! 
przez administracye wojskową austro-wę- | 
gierską w r. 1914. Wedłe tej statystyki wg 
sześciu obsadzonych przez Austro-Węgry w 
kręgach 


lutego 


W nieutułonym żalu pozostała 
Krewnych, 


ludność polska wynosi 97% 
a tylko półtora % przypada na ludność ru- 
ską, Mowca cytuje cyfry poszczególnych o- 
kręgów stwierdzając, że są to cyfry zebrane 
przez Administraczę wojskową przyczem 
stwierdza, że około 214.000 mieszkańców w 
czasie odwrotu wojsk rosyjskich opuściło 
kraj, z czego przypada mniej więcej 40.000 
na Polaków zaś 174.000 na prawosławnych, 
naturalnie są w tej liczbie i Ukraińcy i Mo- 
skale. Kiedy przyszło do utworzenia przez 
Rosyę gubernii chełmskiej naliczono tam ka- 
tolików 52,6% prawostawnych 31%, żydów 
12%, 3% ewangelików. Wedlue dokonanego 
w roku 1905 spisu przez Moskali było w o- 
kręgu krasnostawskim 87% Polaków, 5.9% 
prawosławnych, to znaczy Rusinów i Mo- 
skali, zaś w powiecie Zamojskim 76.5% Po- 
laków. Lecz żądania polskie opierają się 
także na podstawach prawnych, nietylko na 
historycznych, ale także na całym porozbie- 
rowym rozwoju. Kongresówka utworzona na 
konsgesie wiedeńskim była całością nieroz- 
dzielną. 
Mowca mówi dalej. 


PRACE IZBY. 


Wiedeń. (Telefonem). Dzisiaj zostało uc” 
czone pierwsze czytanie prowizóryum budźoj - 
wego. Komisya budżetowa obradować bęuzic . 
jutro i w poniedziałek. Z obrad jej nie zostanie |; 
wygotowany pisemny referat, ale prezydent 
Izby w myśl regulaminu po trzech dniach, t. j. 
we wtorek, wprowadzi obrady nad prowizo- 
ryum na: porządek dzienny Izby. Głosowanie 
w plenum odbędzie się we środę. 


1918 


4 


tóry odbędzie się w niedzielę 


* 


M 


z pomocą braciom maszym co na Węgrzech, | "=== 


my wszyscy. Grosz ubogiego niech padnie | 


Doktor praw, Profesor Wszechnicy Jagiell., Pre 
+ do Rady Państwa, Komandor orderu cesarza Franciszka Józtha, 


przeżywszy lat 56, po długich a ciężkich cierpieniach, 
opatrzony św. Sakramentami, zasnął w Panu d. 21 


rzyjaciół, Znajomych oraz pobożną Publiczność na 

obrzęd pogrzebowy, który odbędzie się w niedzielę dnia 24 lutego 

b. r. o godz. 3 popołudniu z domu żałoby przy pl. WW. Świętych 
L. 6, wprost na miejsce wiecznego spoczynku. 


NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBRE 


odprawione będzie w poniedziałek dnia 25 b. m. o godzinie 10 
rano w kościele Najśw. Maryi Panny. 


Osobne zawiadomienia rozsyłane nie będą. 


JULIUSZ LEO 


Prezydent stoł. król. miasta Krakowa, 
opatrzony św. Sakramentami, zmarł dnia 21 lutego 


Rada stoł. król. m. Krakowa przejęta głębokim żałem z powodu 
utraty swego bardzo zasłużonego, długoletniego prezydenta, za- 
e Mieszkańców miasta Krakowa na obrzęd pogrzebowy, 


z domu żałoby przy pł. WW. Swiętych L. 6, wprost na miejsce 
wiecznego spoczynku, oraz na 


NABOŻEŃSTWO ZAŁOE 
kłóre się odbędzie w poniedziałek dnia 25 lutego b. r. o godzi- 
nie 10 rano w kościele archiprezbiteryalnym N. Panny Maryi. 


OQsebne zawiadomienia rozsyłane nie będą. 


Str. 3. 


me" poni 


nc 


talionu uzupełniającewo pułku 
piechoty Nr. 41. 
Dac 


jA BON. MUŁCDA, 


Wiedeń. (Telefon. Nasuucjee min. ży- 


wnościowego Hūfera ma być tę, ydle 
pogłoski, kursującej w kaach variantar 
nych, pos, niem. Ratedowy, Dr binzuofer. 


Napad na wojska reka izycyjne. 
Berlia. „Berliner Tageblatt“ dowosi z 
dnia: Wedle wiadomości tu nadoszych, na ' 
krainie wykonano napad na oddział wo: 
austro-węgierskich, mający czuwa 


Apra 
y 


m 


oraz włościan, co w ramach Koła sejmowego |nad transportami zboża. 


PRZYJECHALI DO HOTELU FRANCU- 
SKIEGO: Żukowski Stanisław z Drohobycza; 
Drzewiecki Zbigniew z Warszawy: Dr Zygmunt 
Lisiewicz zs Lwowa; Wacławowie Śryczyu: cy 
z Bitkowa; Kleczewskj August z Lańcuia; 
Radca Dworu Orzechowski Tadeusz ze Lwo- 
wa; Seweryn Borkiewicz z Piołunki; Celina 
Moszkowska z Łabędzia; Alfredowie Przoewor- 
scy z Warszawy; Bolesław Brokowski z Urart- 
kowa; Halna Siekierzyńska «a Uniejowa; uż. 
Omiłjanowski Franciszek z Dąbrowy; Michał 
Lasocki z Warszawy; Władysław Zakrzewski 
z Lublina; Franciszek Adamowicz ze Lwowa; 
Feliks Iwanowekj z Warszawy. 


NADESŁANE. 


Witold Nortowaki 


knie nikogo, niech każdy z nas da chodby „LUDZIE i RRMAT 3 


Z podróży aa front belgijski. 


czego dla Polski nie szezędzili, co poszki 2a | cena Koron 3. Do nakycia we wseysihish 


|księgarniach ł w fAdminisiracyi „Gdiosu 

Rar: ita , 40£ 

Wysyłka pojedynczych egzempiarzy na prowincyę 

przez „Głos Naredu* po zgłoszeniu karią pocztową 

odbywa się za pobraniem pocztowem, które wy- 
nosi K 5'80 wraz z przesyłką poleconą. 


Podziękowanie. 


Wszystkim, którzy w czasie ehorohy s. p. 
Władysława Wacławowieza, noia- 
rymsza, zmarłego w Żabnie w dniu 19 luiere 
b. z, nieśli Mu pomoc i pociechę, jak i wszyst= 
kim tym, którzy bądź to na barkach swoich 
odnieśli go do grobu, bądź odprowadziłi na 
cmentarz, nie mogąc osobiście ztożyć podzię: 
kowania, dziękuje niniejszem Rodzina, 


| 


zydent stoł. król. 
Tajny Radca, Poseł na Sejm kraj. 


polskiego i t. d., 


1918 r. 


wdowa wraz z dziećmi zaprasza 


Y+ DALAN 


roku. 


dnia 24 b. m. o godz. 3 popoł. 


NE 


Ha 


„Be 4 


Dokad pójść? 


e: 


<P 


TEATR MIEJSKI 
IM. JUL, SŁOWAGKIEGO 


Na DW) O 


W sobotę 23 lutego b. r. 


ZRWODB 


Bzłuka w 3 aktach Macieja Szuxiewicza. 


OBOBY: 


Jednowski, Noskowski, Zelwerowioz. Żarski. 
Drzewiecka, Górska, Jarszewska, Kamińska, 
Kosmowska, Majdrowiczówna, Łuszczkiewiczó- 

wna, Pancawiczowa. 
Reżyser: Maryan Jednowski. 


Początek o godzinie 7. 
Repertuar teatru im. J.Słewackiazo. 


Niedziela popol.: „Myszy bez ko- 
ta”, wiecz: „Zawód“. 
WETA ISTIS 


TEATR LUDOWY 


ULICA RAJSKA NUMER 12. 
W sobołę dale 23 lutego b. r. e godz. 3 pop. 


KRÓLOWA TATR 


widowisko fantastyczne w 5 obrazach. 
OSOBY: 

Gajewska, Horowiczowa, Urbano- 

Żarska, Żelska. 


Czajkowska, 
wica. Wirska, Zawiejska, 

Berośaki, Bofnarosyski, Czerski, Kalinowski, Ki- 

fowski, Konarski, Kucharski, Rychter, Ruthwen, 
Schmidt, Senowski, Skalski, Wierzbicki, 


W sobota 23 lutego b r. o godz, i3/a wiecz < 


BARON KIMMEL 


oparstka w 3 aktach Pordas-Miio. 


r OSOBY: adlir 

eldmanowa, Harasimowicz, Zimajer. 

Kalinowski, Karasiński, Kijowski, Lelewicz A, 
Minowioz. 


Reportuer teatru lucowego. 
Niedziela pop.: „Nasze legiony“, 
wiecz.: „Rokowania pokojowe“. 
B 


"TEATR ŚWIETLNY Í 


JUCIECHA| 


UL. LISTOPADA 16. 


Program od 15 lutego b. T. 


katarzyna Karaszkią 


| senzacyjny dramat na tle stosunków f 
É rosyjskich w 4 attach. Niezmiernie ę 
% bogata wystawa! 


Kio mnie pocałuje? 


oryginalny żart Heli Mojeżewskiej; 
w 4 aktach. ; 


c 


KNO ZACHĘTA 


RYNEK GŁ PAŁAC SPISKI 


„roma DOETE marze 


Cajus Ji (żar 


dramat tytana ludzkiego 
w 6 obrazach. 


Ceny misłse zwy tło. 


| PR OMIEŃ Podwale si 


Cziowick 2e Świetącem czelem 


dramat w 8 aktach. 


Jak zastać artycią filewym? | 


koredya w 2 aktach. 
Rutłuainości wojenne. 


Paczątek przedstawień w dm powszednie 6 godz. 5, 
w siedziałą o godz 3. - Osteini prooram 6 67/4 
DOLT > 


z 
oRRotoGoROROGAROGCPRORODORACOGOOLAPO 


:KINO-WA NDAŻ 


ŻUŁ. SW. GERTRUDY NR. 5. 


0 uBaBODY0ON2OUNŃAOLGO0DODOBOOO 0187005 0ONGADU 


Od 1t do 17 lutego b. r. 
'PRZEKLĘTE PRZYPADZI 


wesoła komedya. 


TRYTOR 


fantastyczua sztuka w 4 aktach. 


waeGROroSRZOAOCOROOGOWODOELWOGNŁAOKEBO W 


an (UA 


+czgnoaaoSDOFSRUODAAGGA 


340026000600 002000090 


i 2: 

UL. LUBICZ L. 15, obok dworca keiojow. 
Od- 22 do 25 lutego b. r. 
Botęga śmierci 
dramat detektywiczm w 4 aktach, 
WESSDSŁA KOMEDYA v | site. 
Życie w Trypolisie, zdjęcie z natury. 
Ka esólne żądania tylko w slątek 
Prześladowana niewinność 
komedya w 3 aktach. 
Początek rzacstawień © godz. Ś, poneł. 


KINO OPIEKA 


JLICA ZIELONA NUMER f7. 
Od 14 do 21 iutego b. f. 


AFRODYTA 


dramat w 4 aktach z Maryą Carmi 
w głównej roli. 


Szewc księciem 
komedya w 3 aktach. 


| 


| 


| KIRGTEATR= 
HOTEL SASHI 
ul. św. Jana L. E. 


| Na Post! = Na Post! 


U Oblady I kolscye, oraz zimne i cie- 
żj płe przekąski poleca 843 


[BAR AMERYKAŃSK 
p ZYGMUNT NUZIKOWSKI 
3 ulica Szewska AŚ 


AW CZIEK SEZ Z A E | 


Od piątku 22 do wiorku 26 lutego b. r 


SARATOGA 


| jeden z najlepszych drametów detektywicznych $ 
w 5 aktach, W głównej roli HARRY RIGGS. , 


Ponadto znakomita komedya, 
Początek o godz. 5. (Niedziela o g. 31/,). 


REM 


aru na 

ZA laraz potrzebna 

Chelmszezyzna I Kresy Wschodnie, sumienna, łatwo się 

Moszyński X. A. Kolegium oryenfująca siła do 
i szkoła pijarska w Mię- | prowadzenia 


dzyrzeczu koreckim R.2: Ag | 
POEP | Tepigtraftny. 


NASZĄ FE” 
az" Ne 


a Józef ©lszowski 


Odbudowa wielkiego przemych i handlu 
broszura obejmująca program, jakim pójść 
powinna akcya rządową. — Cena K 250. 


Do nabycia wa wszystkich kslęgarniach. 
Główny skład: 


Liga Pomocy przemysłowej 


uł. Straszewskiego 23. 


— Kollegium Lubieszow- i 
skie X. X. Pijarów K. 4 
Pawłowski St. Geografia | 
Polski 4.9 „w GŃ 
Podlasia P. |. K. Historya | 
obrazu Matki Boskiej w: 

' Leśny naPodiasiu Z. 1'20 | 
— Janów Biskupi czyli! a 
Podlaski Ko3— Big Przecysti rego 

| O. h.m 410 


Rutyna w systemie karto- 
tekowym pożądana. 
Zgłoszenia na razie tylko 
pisemne z podaniem refe- 
rencyi przyjmuje: 


414 | — Kodeń Sapiehów K 3'— 
— Maityrotogiura czylił 
męczeństyo Uniina Fo-| Krazów, Karmalicka 1. 
dlasiu A o W" A 
Reymont V) SŁ Z ziemi 
chełmskiej . K 360; 
Wasilewski L. Dzieje mę-, gia kannrków, oraz dla 
czeńskie Podlasia i _ l krajowych i zagranicznych 
Cheżniszczyzny K —'80! ptaków, prima mieszanka 
Porto egzempi K —%80jkjto koron 16, tyiko za 
w księge "BE. Frodioino Mega żę 
Kraków, Rynek 17. EZ ata 


ai | giezny Zekłed K. Waitera; 
SE ikrakuw, Sławkowska L. 25, 
cza bardzo tanio ! 


ursa prawnicze 
Kraków, Garbarska 6 (gd 4 —6 pop.) 


Przygotowanie przez fachowe siły do wszystkich e- 
gzaminów prawniczych. 329 


Specyalność : Dla wojskewysh I prawincyj całe 
kowita przygotowanie w drodze pisemnej, 


kie E U 
" - DRUTY, 
Liny stalowe i żelazne, 
Linki cie wind, 
lamp łukowyzh I esidw roimiezych, 
Oleje maszynowe, oleje cylindrowe, 
Smary esiowa, smiatewiec, - 
papę, €ememż, żelazo i % p. 
poleca: 


Bino Bandlow W R. Ziomka | gp 


Miechow (Ziemia Kieiasckap 


Oferty i próbki na żądanie. Adres telegr.: 
„Ziemba, Miechów”, 318 


WUCRAGSER a 
j 


PM ts 
Ca mó Dus «w 


a s TW | 354 Pe 
Mnie orvat 


lenia w najlebszem koncertowe 
dostar= dzieło Haüslera, nagro- 
Jdzona na wystawie kra- 
kowskiej, do sprzedana 
za K. 1.066, w księgarni 
katolickiej w Krakowie, ul. 
2541 3 


wykonaniu 


jerzy Finke, Praga Il-1357 
Kupcom wysoki rabat. 
384 


Floryańska 1. 


E. ROMERA 


ag HRe: A a tai 
Wojenna - polityczna Mana Polski 
ma w tej doniosłej dla nas chwili za za- 
danie spopularyzować wiadomości odno- 
szące się do polskiego etnograficznego sta- 
nu posiadania, do polskich sfer interesu, 
dać obraz stosunków politycznej i wojsko- 
wej administracyi ziem polskich, wreszcie 
przynajmniej w ogólnych zarysach obraz 
przebiegu wojny na ziemiach polskich. 

Obszerny wstęp podaje procent ludności polskiej 
w każdym powiecie ziem polskich z osobna. 


ETICE OWA 
* Ld 


m 
Loterya Legionów polskich 


Warszawa, ul. Marszażkowska B7. 


Kupujeła losy 5-klasowej Łoteryi Legionów 
Polskich! > 

Spieszeio z pomocą inwalidom, wdowom 
i sierotom legionowym! 

Żądajełe losów Ioteryi Legionów u każdeze 
kolektora! 

Bank Ziemiański w Warszawie gwaran- 
tuje całkowicie kaucye kolektorow i wy- 
grane grających! 

Ostateczny termin składania kaucyj kole- 
ktorskich 80 sierpnia! 190 


Ciąsmienie I. klasy 21 I 22 września! 

Wisłkie wygrane! Cel humanitarny I | 
amans 

————— >> nnn 

Jednorazowa próba przekona każdego o Jakości. 


WINA MSZALNE 
w najiepszych gatunkach poleca 


W. Olszowski d. Bielecki, dawniej H. Fritsch 


handel towarów koloniainych i win | 
| 


Cena 1 kor. Do nabycie w każdej księgarni. 
Bakład Fsiąznicy polskiej T. N. $. b bę Bałeckiego, 5. = Kraków, 
szkańska |. 


Frank 
391 


na przedmieściu syst. korytarzowego bez łazienek 
i elektryki o 30 pokojach na parceii 700 sążni z o- 
ficyną parterową na Zaklad lub Fabrykę za 
850u00, wolne łata 193. Dlugi 96000. Reflektują 
się na nabywcę katolika. Objaśni G, C. Aleja Mi- 


ckiewicza 17, Kraków (u portyera). 402 


POTRZEBNE. 
[BLRGNCEC1 MU romosidieip 
do „Gissu Narodu“ 


Krzków, ułica św. Krzyża tr. 11. 


x 
5 


w Krakowie. 
Za jakość I czystość raczy się. 


NADZWYCZAJNE ZGROMADZENIE 
| RADY OGÓLNEJ 
c.k. Galicyjskiego Towarzystwa Gospodarskiego 


odbędzie się : 
w dniu 2. marca 1918 we Lwowie w Sali ratuszowej 
na które w myśl $ 25 statuiu są powołani 


z głosem stanowczym: Prezydyum i Członkowie Komitetu, Przewodniczący 
każdego z Oddziałów, względnie zastępca tegoż i delegaci, wysłani przez 
poszczególne Oddziały; . 
z głosem doradczym: Zaproszeni przez Prezydyum przedstawiciele władz 
rządowych i autonomicznych, członkowie honorowi, korespondujący i czynni 
Towarzystwa i wysłannicy innych Towarzystw krajowych i zagranicznych, 
PORZĄDEK DZIENNY: 
1. O godz. 9 rano nabożeństwo w kościele Archikatedralnym. 
2. O godz.,10 rano posiedzenie publiczne: 
a) Zagajenie i otwarcie óbrad przez Prezesa Towarzystwa; | 
b) Odczytanie protokołu z ostatniego posiedzenia Rady Ogólnej, sodby. 
tego w dniu 8 czerwca 1917; 
c) Wygłoszenie referatów: F l 
Prof. Dra Juliana Nowaka, szeta Sekcyi rolniczej Krajowej Centrali 
dia gospodarczej odbudowy Galicyi: „Odbudowa rolnistwa w kraju*. 
Generał-majora Roberta hr. Lamezana-Salins; „Pomoc rządowa przy 
zagospodarowaniu wschodniej Galicyi*. 
Dra Aleks. Krzeczunowicza: „Stan akcyi rejestracyi szkód wojennych“. 
Komiłet e. k. Galicyjskiego Towarzystwa Gospodarskiego: 
Sekretarz : ” Prezas : 


Henryk Pawlikowski, w. r. 415 Wiiołd Czartoryski, w. r. 


DEZFADO ZZOZ ORZZYAOBRZZZOZZRA 


NARODU: W Ghia 23 Lutego 1018 foki. 


i mag: 
f pe J charz 50 K; An 
Na tydzień K. B. K. - W. Ai śle omron Krala 
Di Wtadrstaw Federowicz, Kraków 3 K 50 hal: 2 K; | 7 


Gmina Błomiróg 26 K 60 h; 
matów, Biecz 60 K; Ks. Franciszek Gasztyła, 
Błażowa 20 K; Julia Strzałkowska, Hutar 5 K; 
Bi Waleryan Dziunikowski, Wasyikowice 60 K; 
eleg 
Antoni Idzik, Baligród 5 K; Antoni Dryja, Tarno- 
brzeg 6 K; Zarząd stacyi Kulików, Mierzwica 38 K; 
Dzikiewicz, Zakopane 10 K; Dr Feliks Hopfen, 
Rzeszów 2 K; Julia Hryciewiczówna, Pietniczany 


10 


Jan Kam, Brzezie 460 K; Ks. Walenty Turzyński, 
Zgłobień 20 E; Urząd parafialny, Szaflary 1220 K; 
Urząd gminny, Trześna 20 K; Sąd powiatowy 
Leżajsk 10 K; Jakób Urban, Mucharz 5 K; Jakób 
tban, Mucharz 5 K; Marya Łagoszówna, naucz, 

Mucharz 20 K; Ks. Marcin Augustyn, Milczyce 
100 K; ©. k. Starostwo, Bóbrka 3800 K; Stanisław 
Przonga, organista, Połomyja 144 K; J. Żuławska, 
Nisko 10 K; Kasa Reifaisena, Zdziarzec 100 K; 
Jerzy Krzemień, Pisarzowice 10 K; Bernard Por- 
dos, Lisko, 2 K; Szkoła Benedyktynek orm, 

peT 20 K; Adamostwo Heincowie, Miżyniec. 
2 

2000 K; Kaziraiera Kallermanowa, Żuklin 100 K; 
Admimstracya Dóbr w Suchej 223 K: Spółka o- 
szczędności i pożyczek, Jarostaw 100 K; Zofia 
Dembińska, na'ezycielka, Rokiciny 5 K; Paweł 
Pach, Jastew 6 i 
Urząd 
Rozwa 
kary, Rokietnica 40 K: C. k, Urząd 
"Tarnów 40 K; Zarząd szkoły W 
20 K; Gmina Bystra 26 K; Urząd parafialny w 
Ostrowie k. Ropczyc 120 K; Nadzór c. k, straży 
skarbowej. Biała 28 R; Zarząd szkoły, Białka, 10 


R; 


Czortków 20 KM; Uczenicę krajowej szkoły kateiar- 
skiej, Maków 4 K; ©. k, Urząd podatkowy, Myśle- 
nice 20 K; Ks. Michał Krupa; Ryczów 20 K; Julia 
Kopesteńska, Ryczów 20 K: 


60 


Urząd parafialny Siepraw 528 K 20 h; Ks. Ignac 
Cież, proboszez, Siepraw, 100 K: N. N. przez Urzad 
parafialny, Szczurowa 10 K; Ks. Jan Cielawski, 
Nienaszów 10 K; Ks. Piotr Pięta, Lipniki, z jase- 
jek w czasie świąt 150 K; Mateusz Zdehski, Andry- 
chów 20 K; Wydział Rady powiatowej w Kałuszu 
800 K; Katolickie Stowarzyszenie młodzieży pol- 
skiej w Komorowicach 55 K; Ks, J., Siedliska— 
Bogusz 20 K; Leon Silberstein, kierownik szkoły 
w Krakowie 12 K; Alfred Loteczka, Janów 20 K; 
O. k. Urząd kolejowy, Nisko 25 K; Spółka oszczę- 
dności i pożyczek, Krużłowa Wyżna 10 K; Helena 
Jordanówna, Jordanów 8 K; Dyrekcya pryw. wyż- 
mnazyum żeńskiego, im. Królowej Jadwigi w 
rakowie 80 K; J, 
mierz Gąsiorowski, Lwów 50 K; Urząd parafialny 
(Ks. Pleban Nowakiewicz) Domaradz 100 K; Ks. M. 
Markowicz, Tarnów 80 K; Gmina Wyskitna 10 K; 
Ludmiła Parzyńska. Niedzieliska 5 K; Sekcya_u- 
trzymanig dró 
Józef 8 
Sanok 
Gmina Bzianka 66 K; Julia Myśliwiec, Ropczyce 


12 


degrodziu 11 K 39 h.; Zarząd szkoły, Królik Polski 
86 K 80 h.; Parafia Poraż z proboszczem 200 K; 
Urbanowa, Zako 


ba 
Ka. 
dwik 
kierownik szkoty 
chodów e, k. kolei państwowej we Lwowie 49 K 


50 


Jurczyński, Kraków 
Władysław Golachowski, Mszana Dolna, 20 K; Zo- 


fin 


W 


Niżna b K; C. k. Zarząd lasów i dóbr sk. Woroche 
ta 80 K; Ks, Franciszek Liptak, Stryszawa, skład- 


ka 


OG NE ZK O DO 


Lwowskiej Delegacyi Książęco-Biskupiego Komitetu KL 8. K 


A 


' 


adwokat w Przemyślu 10 K; Ks, Józet Wróblew- 
eki, Nisko È 
Wożniki 10 K; Jan Dunikowski, Kraków 10 K; 
Helena Qeratcigwicz, 

; Mi 


sielica, składka od parafian 76 K; Karol Bartke 
w Zastawie 20 K; ©. k. Gimnazyum w Wadowicach 
od uczniów 215 K 40 h.; ©, k. Urząd podatkowy, 
Skawina 35 K 68 b.; Stanisława Dorosz, Sokołów 
1 K; Marva Przychistal, Stróże 4 K; ©. k. Urząd 
ruchu w Suchej 364 K 80 h,; Tercsa Roszkiewicz, 
Niżankowice 2 K; Zwierzchność gminna (napis 
nieczytelny), 62 K; ©. k. Sąd. powiatowy, Andry- 
chów 33 K; Ks. Tomasz Handeki, orzó i 
Michał Bartosz, kierownik szkoły w Siemiechowie 
10 K; Mateusz Stawek, i c 
Związkowa w Krakowie, uł. Mikołajska 100 K; 
Ferdynand Górka Lisko 6 K; Zofia Nowakowska, 
Nowy Sącz 20 K; Ke, Antoni Sznajdrowicz, Mu- 


| 


% 


P3 
poci 


Klasztor 00. Refor- 


acya K. B. K, Baligród 20 K: Ks. Proboszcz ciaw Peszkowski, 
Ks. Michał Chłoń, 


k. gimnazyum w 
K; Stanisława Gnoińska, Limanowa 2 K; Ks. 
Bioroński, 


Polańscy, Rudniki 


Wydział Rady powiatowej, Nowy Sącz 


t 1; Szczęsny Cieński, Lwów 150 K; 
inny k truż 15 K 00 b.; Urząd kolejowy, 
ów 80 K 20 h.; Ks. Antoni Białowąs, wi- 
podatkowy, 
strowie Krół. 


Józef Górnisiewicz, 


w tamtejszym 
5344 hal, 
Piotr Pius 


Leon Kol, Delatyn 20 K; Ks. Józef Ścisłowski, T 


Gmina Witaniowice 
K 20 h.; Ks. Bronisław Dutkiewicz, Górno 10 K; 10 h.; Zarząd dóbr 
25 K; 
Dyrektor lwowskiej 


ydział Rad 


w Tuchowie 46 K 


uchanck, Kraków 6 K; Kazi- 
16 b; D 
822 K 85 


nok 58 K; Edward 


autonomicznych, Sanok 78 K; Ks. 
c, Rymanów 8 K; Janina Ślączkówna, 
K: Ks, Jan Moszkowicz, Jaśliska 10 K; 


11 K 


K; Zygmunt Brandys, kierownik szkoły w Po- 


naucz, szkoły 6-kl, 


pano 20 K; Janina Łosiówna, Ra- 
Wyżna 20 K; Ks. Józef Smolka, Ostrawy 10 K; 
RE cicek Graca, Tarnawa Dolna 10 K; Lu- 
Doliński, Nockowa 20 K; Andrzej Szmyd, 


czych w Dąbrowie 
w Bziance 10 K; Kontrola do- 


Dobromil 28 K; Dr Hieronim 


h: ©. k. Sąd pow. 
z taliów b K: St, Padlewski, Gaj 16 K; 


Prekowa, Pantalowice 20 K; Dr Józef Palch, 


2 K; Ks. Jakób  Mozdzeń, Złoczów 10 K; K 


Zator 2 K: Urząd paralialny | K 
Aaja K pad p amawa 10 K; Józef Raba, 
fialny w Olezy 51 


Tarnobrzeg 50 K; 


Zawoi 600 


od parafian 800 K; Ks. Leon Burzyński, Nowo- 


Akcyjny Bźak Z 
ciszek Tahaczyński 
znowslei, Borzęcin 
wicz, Wesoła 150 


chorzec 4 K 20 b.; 
wa 4. K; Hrabia 
parafialny, Bachorz 
mowicz, wikaryusz 


Smęgorzów 20 K; 


Kraków 2 K; Drukarnia 


Kraków 10 K, 
a 


ODDZIAŁ APROWIZAGYJNY 


we Lwowie, ul. Zygmuntowska 12. a. 
kupuje wszelkie 


were 


i artykuły 
Adr. telegr. Kabeka — Lwów. 
EE 


Kupuje I e”rzegaje 


po cenach najkorzystniejszyci 


A3IONA 


koniczyn: czerwonej, białej, szwedzkiej, przelotu, 
lucerny, seradelli, pastewnych buraków, marchwi, 
buraków ćwikłowych i kiłka uszlachetnionych 
odmian cebuli, kapusty, czarnuszki, gorczycy 
` oraz innych nasion ogrodowych 


WOJENNA CENTRALA HANDLOWA 


(ODDZIAŁ ROLNICZY) = 
Kraków, ul. Sławkowska 4 Il, p., telef. 2072. 


* 


Nakladem Wydawnictwa „łosi Narodu” Ep, z ogr. odp, ne Rófiitor odpowiedźkiicy | naczelsy Koman Weyczy KIEL = Ongun „Głosu Narodu" w Krakowie pod pwządom Romana Forks 
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aków 30 K; Zo 
lena. Migiewiczówna, 
o Kukulska 5 K: Dr 
0 K; Zofia Kiernicka, Lwów 2 R; Macistraż ke 
; | miasta Żółkwi 50 K: Urząd parafia przewo 
45 K; Katarzyna Wojtan, Gniewczyna 20 K; 


Urząd parafialny ob. łac. w Jeżowem, skład 
od parafian 910 K 40 h.; Kazimierz Kwieció. 
Biała 5 K; Ks. Kazimierz Flakowicz, Magidi 
10 K; Zofia Skalecka, Lisko 1 K; Radca Dwg 
Reiner puch, Lwów 20 K; Inspektor Edwa 

0 arosław 467 K; Zarząd szkoly miejs 
w Mielcu 44 K 88 h.; Szkoła żeńska w Mielcu 25. 
Marya Pilchowa, Szymbark 6 K; Włądysławe 


Jasło 2 K; Stanisław Hawrot, Gozlice 510 K; Elk 
Terlecki, nauczyciel, Trójca 12 K; Dyrckcya p 
imnazyum w Rzeszowie 810 K 50 h.; Francisa 
łuszkiewiez, Bochnia 50 K; Urząd parafialny 4 
łac. Strzyżów 500 K; Ks, Anarin 
kołów 100 K; Wojciech Kurowski, 
ły w Libiążu Małym 6 K; ©. k. Starostwo, Roul 
80 K; Ks. Andrzej Piś, proboszcz w Tropiu 
Ludwik Dobija, Poseł do Rady p., Rybarzóy 
100 K; Stowarzyszenie młodzieży w Suchej 20 
5O h; Kazimiera Smoleńska, Owitowa 26 K: 4 
hr. Tarnowski, zarząd dóbr, Wróblowice 50 


Lutecki, Bezdziedza 15 K; ©. k, Starostwa MY 
nice, zebrane od gmin w pow. myślenickim 34414 
bi h.; C. k, Starostwo Myślenice, zebrane pii 
urzędników na. listy składek 1677 K 60 k; © 
starostwo Myślenice, zebrane od zarządów s% 
owiecie 225 K 35 b. (Razem 74 


(O; ; 
imecki, Mszana Dolna 50 K; Dalj 
szkolne w Kałembinie 4 K; Anna Kulich, W 
Ścianka w Bańskiem 1 K; Ks Jan Ligęza, Szcziea 
50 K; Zarząd szkoły im. Długosza w Stryju 4 


Ks. Franciszek Srewczyk w Płazie 25 


6 h3 Wilhelm Fruchtmann, Kraków 8 K; Dr 
bina Weinberg, Kraków 5 K; Jan Fuchs, Jaetr 
bia 20 K; O. k. Urząd pocztowy, Boguchwała 5 
Spółka naftowa „Wiśniewski“ w Drohobyczu t0 
powiatowej w Cieszanowie 100 
Urząd parafialny ob, łac. w Dydni 500 K: Ks I 
Myjchrzyeki, Tarnowiec 109 K 60 h.; Stanisł: 4 
'Tarnawiecka, Bykowce 10 K; Szkoła 4-kla80 


46 K 50 hał; Józefa Pawlikowska, nauczycie! 
Nowy Sącz 2 K; Zakład Najśw. Serea Jezusoweń 
w Zbylitowskiej Górze 100 K; Kazimierz 
ski, Lwów 5 K; Szkoła ludowa, Rudnik n. 
ekcya e Z 
„; Mineraloetwerke, Jedlicze 59 K; Ur; 
parafialny, Wrzawy 600 K; Personal stacyjny, *' 


ludowa, Husaków 5K; Urząd parafialny, Kalina 
75 h; Dr Stanisław Ustyanowski, Zakopeń 
20 K; Urząd gminny, Hucisko Jaworzniekie 52 

22 h.; Urząd stacyjny w Bjadołinach 5 K; Mary 
Ohrzanowicz, naucz. w Zaszkowice 10 K; Gror 


C., k. Sąd powiatowy, 
Rady powiatowej w Rudkach 50 K; Antonina Gi 
kowska, Pacyków 2 K; Szkoła etapowa im. 3 
kewicza we Lwowie 2 K; Składnica Kółek rol 


szek Wójcik, Krużlowa 15 K; Roman Orłaś, Lw 
1 K; Ks Józef Lehman, e. k, prof. gimn. (e 
100 K; Ks. Aleksander 
Ks. Adam Ziembiński, Łanówice 10 K; Kasa 
sźczędności m. Sambora 500 K; Magisiuu, k 
wolnego m. Sambora 50 K; ©. k, Urząd podatko™ 
w Podhajcach 202 K; Józef Gay, c, k. radea 


80 K; Zarząd szkoły h reje 1 
3. Antoni Joniec, prohoszcz w Monaster Yeski 


cach 270 K; Ks. Kazimierz Holicki, Łosiacz 100 
Szkoła 4 -kl. im, Wł. Jaen Nowy Sącz 


Biała 10 K; Karolina Sołtysowa, Lwów 2 K; 4 
S. Poźniak, Kraków 10 K? Ks Ludwik 


Krasicki, 


datkowy, Wieliczka 20 K; Konwikt św. Józć 
w Bąkowieach pod Chyrowem 50 K; Jan Alpińe 


SBOŻYWCZE |u Kuna 


codziennego użytku 


— 


Nr. 


©eratkienicz, Przeciszów 8 
Zakrzów 100 K; E 
Jaroszowa, Zalkoped 


Nowy Ss sA 
Mikola; Bile, To 


€. k, notaryusz, Pilzno 80 


Nowy Sącz 20 K; Dyrekey 


Kamionee Strumiłowej 27 


500 K; Franciszka Śmieta. 


Mikołajczyk, 74 
kierownik 626) 


Słotwina 10 K; Ks. Włady: 


Wilhełm Rolny, Lwów 10% 


hr. Szeptyckiego w Korczy 


z 
" 


szkoły bandłowej, Lwów 


14 h.; Urząd gminny, Gort 


kę 
5 


k. Gimnazyum IL, 


Bartmański, Lwów 4 K; Szieoh 


męskiej w Oświęcimiu 14 * 
ymno 44 K; Wydz 


k. Tarnowa 150 K; Ks. Irae 


brubański, Kraków 50 


s. Andrzej Rapacz, Piwnice 
au R SĄ 


Drohobycz 20 K; Urząd po 
8 K; Waleryan Niezabivowa 
Urząd parafialny w Choma 


31 
wiązkowy, lwów, 50 K; BE 
„Lwów 120 K; Ks. Adam £ 
10 K: Ks. Angustyn Party! 
K; Ks. Władysław - Mączsiie 


Bira, 
Ksawery Szymon fe 
achorzec 260 K; TEJ 
ec 29 R 2? h; Ks Stefnan D 
w Rajczy 25 K; ©. k. Umad p 


' 


PETE ET OEE ee enni 
Po 6-8 POKOJ 

dwa mieszkania s'c 
neczne z komforte 
na I, piętrze lub wy 
isokim parterze p” 
--|Szukuje się w jaw 
najkrótszym  czaś:4 


Zgłoszenia do firmy „7% 
ry", ooaoówwkka ; 


strotciel fortepianów 
poieca się do strojenia 

| KRAKÓW 
388 ; ul. św. Łazarza I. 9, Ł 
- (przez Kołłataja) 
lub Ratolicka Spółka Has 
dlowa, Mały Rvnek 4 


SD 


4 1. 
| Wóz roboczy now 
ina resorach dla prze 
wozu mleka, piwa i £ p 
oraz & RGWE pa- eniti 
wane koła do woz 
meblowago sprzedań 
Wiadomość w baraku tut 
ca Grzegórzecka nap 
ciw liczby 6 


i 
A 
i; 


3 


|MASZYNU 


| do szycia, 
; gramofony, latarki elesf 
czne, baterye, harmoni 
zapalniczki, wszełkić cz% 
składowe, oraz reperacji 
w zakres wchedzące, pi 

leca firma “3 


A, SOBIERAJSA 


l Kraków, 
ulica Długa L. 17 


